
Wychowawcy dzieci
u H. Jabłońskiego

Z okazji Międzynarodowego 
Dnia Dziecka przewodniczący 
Rady Państwa — Henryk Ja­
błoński przyjął wczoraj rano 
w Belwederze 21-osobową gru 
pę wychowawców dzieci i mło 
dzieży, reprezentujących orga­
nizacje społeczne i młodzieżo­
we.

W godzinach południowych 
przewodniczący Rady Pań­
stwa gościł w Jabłonnie k. War 
szawy ponad 200 dzieci z całe­
go kraju, wyróżniających się 
w nauce i pracy społecznej.
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Zakończenie radziecko Największy komputer w Polsce

Wręczenie nagrody 
K. Ittakowiczównie

Wczoraj odbyła się uroczy­
stość wręczenia Nagrody Li­
terackiej im. Jana Kasprowi­
cza Kazimierze Iłłakowiczów- 
nie. Nagrodę tę wraz z meda­
lem Kasprowicza oraz dyplo-
mem wręczył poetce za-
stępca przewodniczącego Pre­
zydium RN Poznania Je­
rzy Łangowski w towa­
rzystwie kierownika Wy­
działu Kultury Andrzeja Goć- 
wińskiego oraz prezesa oddzia 
łu poznańskiego Związku Lite 
ratów Polskich Gerarda Gór­
nickiego.

Jak już informowaliśmy, Ka 
zimiera Iłłakowiczówna jest 
pierwszą laureatką nowo usta 
nowionej nagrody, nawiązują­
cej do tradycji przedwojen­
nych nagród literackich Poz­
nania dedykowanych również 
pamięci Jana Kasprowicza.

(ob)

amerykańskich rokowań
Podpisaniem dwóch ważnych dokumentów — o podstawach 

stosunków wzajemnych między ZSRR i Stanami Zjednoczo­
nymi oraz wspólnego komunikatu, zakończyły się w ponie­
działek na Kremlu radziecko-amerykańskie rozmowy na 
szczycie. Przebieg uroczystości, która odbyła się w Sali Wła-
dimirowskiej, transmitowała
Po przeszło tygodniowym 

pobycie w Moskwie prezydent 
USA — Richard Nixon, ba­
wiący w ZSRR z oficjalną wi­
zytą, podczas której odbył se­
rię spotkań z przywódcami ra-
dzieckimi: sekretarzem
ralnym KC KPZR 
dem Breżniewem, 
czącym Prezydium 
wyższej ZSRR —
Podgórnym i

gene-
Leoni-

przewodni- 
Rady Naj- 
Nikołajem 
premierem

telewizja.
Ziegler, złożyli w poniedziałek 
oświadczenia i skomentowali 
rezultaty rozmów ZSRR — 
USA. Obaj wyrazili przekona­
nie, że rokowania były owoc­
ne i mimo różnic, dzielących 
Związek Radziecki i Stany 
Zjednoczone oraz rozbieżności, 
a nawet sprzeczności ich sta-

nowisk co do niektórych 
kwestii polityki światowej, 
poprawa stosunków, jak i roz­
wój konkretnej współpracy 
między tymi krajami, są możli 
we. Rzecznicy oznajmili, że 
zgodnie z życzeniem stron kon 
tynuowane będą kontakty w 
sprawie wielu omawianych 
zagadnień oraz że uznano za 
celowe regularne konsultacje 
i spotkania, w tym na naj­
wyższym szczeblu.

L. Zamiatin podkreślił, że poro-
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■■■ im

Aleksiejem Kosyginem, udał 
się wraz z towarzyszącymi mu 
osobami do Kijowa, skąd we 
wtorek o godz. 12,00 w po­
łudnie poleci do Teheranu.

W międzynarodowym ośrod­
ku prasowym w hotelu „Na­
tional - Inturist” rzecznicy — 
strony radzieckiej Leonid Za- 
miatin i Białego Domu Ronald

29 bm. podpisany został w Moskwie dokument w sprawie „zasad 
wzajemnych stosunków między Związkiem Radzieckim i Stana­
mi Zjednoczonymi Ameryki”. Ze strony radzieckiej dokument pod­
pisał sekretarz generalny KC KPZR Leonid Breżniew (z pra­
wej), ze strony amerykańskiej - prezydent USA Richard Nbcon.

CAF — PI — telefoto

Zespołowe gospodarowanie 
pomnoży produkcję rolną
Sposoby propagowania i wprowadzania do praktyki rolni­

czej różnych form zespołowego działania, problemy koopera­
cji kółek rolniczych i rolniczych spółdzielni produkcyjnych 
z gospodarstwami indywidualnymi — to główny temat krajo­
wej narady, która odbyła się 29 bm. w Ministerstwie Rol­
nictwa. .
Uczestniczyli w niej zastęp­

cy kierowników Wydziałów 
Rolnictwa i Leśnictwa PWRN 
oraz prezesi i sekretarze Woj. 
Związków Kółek Rolniczych i 
Woj. Zw. Rolniczych Spółdziel­
ni Produkcyjnych.

Spotkanie, w którym wziął

udział kierownik Wydziału Roi 
nego KC PZPR — Eugeniusz 
Mazurkiewicz, prowadził wice-
minister rolnictwa Jerzy
Maciak. Przypomniał on ostat­
nie rządowe decyzje w sprawie 
pomocy państwa dla rolników 
podejmujących inicjatywy zmie 
rzające do wzrostu produkcji 
drogą zespołowego działania.

PAP

Podstawy stosunków wzajemnych
między ZSRR a USA

Tekst podpisanego w Moskwie dokumentu
Podajemy pełny tekst potlpisanego w Moskwie w ponie­

działek dokumentu zatytułowanego „Podstawy stosunków
wzajemnych między ZSRR a
Związek Socjalistycznych Re 

publik Radzieckich i Stany 
Zjednoczone Ameryki, 

kierując się wziętymi na sie 
bie zobowiązaniami wypływa­
jącymi z Karty Narodów Zjed 
noczonych i dążeniem do umac 
niania między sobą stosunków 
pokoju oraz do oparcia ich na 
możliwie trwalszej podstawie, 

świadome konieczności doło­
żenia wszelkich wysiłków w 
celu zapobieżenia groźbie woj-
ny stworzenia warunków
sprzyjających rozładowaniu na 
pięcia na świecie oraz umocnię 
niu powszechnego bezpie­
czeństwa i współpracy między 
narodowej,

uważając, że polepszenie sto
sunków 
skich i 
rzystny 
nież w 
nauki i 
wiadać

radziecko-amerykań- 
ich wzajemnie ko- 
rozwój, w tym rów- 

dziedzinie gospodarki 
kultury, będzie odpo- 
tym celom i przyczy-

USA”:
odzwierciedlają interesy naro­
dów obu krajów,

postanowiły co następuje:
1. Będą się one kierowały 

wspólnym przekonaniem, że w 
wieku nuklearnym dla utrzy­
mywania stosunków między ni 
mi nie ma innej podstawy 
oprócz zasady pokojowego 
współistnienia. Różnice w dzie 
dżinie ideologii i ustrojów spo 
łecznych ZSRR i USA nie sta­
nowią przeszkody dla rozwija­
nia między nimi normalnych 
stosunków, opartych na zasa­
dach suwerenności, równości, 
nieingerowania w sprawy we­
wnętrzne oraz na zasadzie 
wzajemnej korzyści.
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niać się do lepszego zrozumie­
nia wzajemnego i do rzeczo­
wej współpracy, nie narusza­
jąc w żadnej mierze interesów 
krajów trzecich,

świadome tego, że cele te

Sekretarz generalny ONZ 
zaproszony do Polski
Na zaproszenie rządu PRL 

sekretarz generalny ONZ, 
Kurt Waldheimv złoży oficjal­
ną wizytą w Polsce w dniach 
5—8 lipca br. (PAP)

W Zakładzie Elektronicznej Techniki Obliczeniowej ZOWAR 
w Warszawie przekazany został do eksploatacji największy 
w Polsce komputer typu IBM 560/50 dysponujący dużą mocą 
obliczeniową. Maszyna ta umożliwi przeprowadzenie szere­
gu skomplikowanych obliczeń naukowo-inżynierskich, realiza­
cję abonenckich systemów komputerowych, przetwarzanie 
danych dla potrzeb sterowania gospodarką w skali określo­
nych gałęzi przemysłu itp. Na zdjęciu: mgr Inż. Teresa Ru­

mińska podczas pracy przy monitorze ekranowym.
Fot. — CAF

Nixon przybywa do Polski
29 bm w centrum prasowym, zorganizowanym na okres 

przyjazdu do Polski prezydenta USA Richarda Nixona, od­
była się konferencja prasowa, w której udział wzięli dzien­
nikarze krajowi oraz korespondenci prasy zagranicznej akre-
dytowani Polsce na stałe i przybyli do War-
szawy w związku z wizytą prezydenta Stanów Zjednoczonych 
Rzecznik prasowy rządu, wiceminister Włodzimierz Ja- 
niurek poinformował o ramowym programie wizyty R. Nixo-
na.
Prezydent R. Nixon przybę­

dzie do Warszawy w dniu 31 
njaja br. w godzinach popo­
łudniowych. Na lotnisku od­
będzie się oficjalne powitanie, 
po którym R. Nixon wraz z to­
warzyszącymi mu osobistościa­
mi polskimi zwiedzi Warsza­
wę, po czym odbędzie się uro-

Echa wizyty Nixona w ZSRR
Podpisane przez sekretarza generalnego KC KPZR Leoni­

da Breżniewa i prezydenta USA, Richarda Nixona poro­
zumienia radziecko-amerykańskie pozostają w centrum uwa­
gi międzynarodowej opinii publicznej. Działacze polityczni 
i prasa wielu krajów świata nazywają te porozumienia do­
kumentami historycznymi, które otwierają dobre perspekty­
wy dla umocnienia pokoju i rozwoju współpracy międzyna 
rodowej oraz odpowiadają interesom bezpieczeństwa mię­
dzynarodowego.
BERLIN. Organ KC SED, 

dziennik „Neues Deutschland” 
nazwał podpisanie porozumień 
wydarzeniem o ogromnym zna 

czeniu i sukcesem na drodze 
do realizacji programu pokoju.

PRAGA. Wśród wielu mate­
riałów na temat rozmów mos­

kiewskich zamieszczonych w 
prasie czechosłowackiej na czo 
ło wybija się komentarz orga­
nu KC KPCz, dziennika „Ru­
de Pravo”, w którym stwier­
dzono m. in., że ZSRR w swej 
polityce zagranicznej podobnie 
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opuścili Tokio
W poniedziałek opuściła Tc- 

kio udając się w drogę po­
wrotną do kraju delegacja Sej 
mu PRL z Marszałkiem Sej­
mu Stanisławem Gucwą na 
czele. Delegacja przebywała w 
Japonii z wizytą oficjalną na 
zaproszenie przewodniczących 
obu izb parlamentu japońskie 
go. (PAP)

Zachmurzenie umiarkowane, okre 
sami wzrastające do dużego i prze 
otne deszcze z możliwością lokal­

nych burz. Temperatura maksy- 
malna od 13 st. na północy i 15 w 
centrurn do 17 st. na południu, 
wiatry umiarkowane i dość silne 
Południowo-zachodnie.

Wokół spraw 
Berlina Zachodniego
Jak oświadczył w poniedzia­

łek na konferencji prasowej w 
Bonn rzecznik rządu Conrad 
Ahlers, Rząd Federalny powi­
tałby z zadowoleniem wizytę 
w Bonn radzieckiego ministra 
spraw zagranicznych, Andrieja 
Gromyki w związku z podpi­
saniem w dniu 3 czerwca koń 
cowego protokółu porozumie­
nia czteromocarstwowego w 
sprawie Berlina Zachodniego.

Jak zakomunikował w po­
niedziałek rzecznik rządni 
NRF, Conrad Ahlers, Rząd. 
Federalny udzieli w środę se­
kretarzowi stanu Egonowi 
Bahrowi i jego delegacji peł- [ 
nomocnictw dla prowadzenia । 
dalszych rokowań z NRD.

W rocznicę podpisania układu
29 bm. minęła 24 rocznica podpi­

sania układu o przyjaźni, współ­
pracy i pomocy wzajemnej między 
Polska a Bułgaria. Niedzielna pra­
sa bułgarska zamieściła z tej oka­
zji okolicznościowe artykuły.

W okresie bieżącej pięciolatki 
wartość wvmiany handlowej mie­
dzy obu krajami osiągnie sumę mi 
liarda rubli, czyli dwukrotnie wyż 
sza niż w ub. pięciolatce.

Kongres naftowy w Algierze
Obradujący w Algierze VIII 

arabski kongres naftowy z udzia­
łem 500 delegatów reprezentują­
cych kraje i arabskie firmy naf­
towe, Ligę Arabską oraz zachod­
nie spółki naftowe rozpatrywał sto 
sunki z międzynarodowymi kon­
cernami naftowymi.

Pod murem komunardów
Jak co roku, w ostatnią niedzie 

lę maja odbyła się w Paryżu na

cu Buckingham przyniósł wiado­
mość o śmierci 78-letniego księcia 
Windsoru, byłego króla Anglii 
Edwarda VIII. Książe Windsoru zo 
stanie pochowany 5 czerwca w 
mauzoleum znaiduiacym sie w nar 
ku otaczającym pałac w Windso­
rze.

W czasie posiedzenia, które trwać 
bedzie do 2 czerwca, zostana omó 
wionę problemy unowocześniania 
procesów technologicznych w prze 
myślę spożywczym.

Podróże prezydenta Bhutto

cmentarzu Pere-Lachaise
manifestacja pod murem komunar 
dów rozstrzelanych w 1871 r.

Zmarł książę Windsoru
W niedziele, we wczesnych godzi 

nach porannych komunikat Pała-
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Prezydent Pakistanu Zulfikar Ali 
Bhutto udał sie w poniedziałek w 
trzynastodniowa podróż do muzuł­
mańskich krajów Bliskiego Wscho 
du i Afrvki. Z 14 krajów, które od 
wiedzi, jedynie Etiopia nie jest 
krajem muzułmańskim. Podróż sta 
nowi fragment przygotowań prezy­
denta do rozmów na szczycie z In­
diami. zapowiedzianych na koniec 
czerwca br.

Narada ministrów EWG
w 

wie 
wia

Brukseli spotkali sie ministro 
rolnictwa krajów EWG. Omó 
oni sposoby rozwiązania trud-

ności w dziedzinie politvki rolnej, 
jakie wyłoniły sie w związku ze

Kara za loty ponaddźwiękowe
Jak _ poda je norweska prasa, 

ostatnio wpłynął do ministerstwa 
komunikacji projekt komisji rze-
czoznawców sprawie zakazu

zmiana parytetu
. ,, Wspólnego Rynku, wuelka

walut krajów

Posiedzenie komisji RWPG
29 bm. rozpoczęło się w Płowdiw 

posiedzenie stałej komisji przemy­
słu spożywczego Rady Wzajemnej 
Pomocy Gospodarcze'

przelotu nad terytorium Norwegii 
samolotów o szybkości ponaddźwie 
kowej. Projekt ustawy przewiduje, 
że winny przekroczenia tego żaka 
zu bedzie karany wiezieniem do 
jednego roku. Ustawa nie zakazu­
je jednak przelotu samolotów mo­
gących rozwijać szybkość nonad-
dźwiękową, pod warunkiem 
nak, że beda przelatywały 
zmniejszona szybkością.

led­
ze

czystość złożenia wieńca przed 
Grobem Nieznanego Żołnierza. 
Tegoż dnia rozpoczną się ofic­
jalne rozmowy zainaugurowa­
ne spotkaniem R. Nixona z I 
sekretarzem KC PZPR Edwar 
dem Gierkiem. Wieczorem pre 
zes Rady Ministrów Piotr Ja­
roszewicz wraz z małżonką 
wyda przyjęcie na cześć Ri­
charda Nixona i jego małżon­
ki.

W toku pierwszego dnia wizyty 
R. Nixona spotkają się minister 
spraw zagranicznych Stefan Ol­
szowski i sekretarz stanu William 
Rogers, którzy podpiszą konwen­
cję konsularną między rządem 
PRL, a rządem Stanów Zjednoczo 
nych.

W drugim dniu pobytu prezy­
dent R. Nixon złoży wizytę prze­
wodniczącemu Rady Państwa 
Henrykowi Jabłońskiemu. z kolei 
kontynuowane będą oficjalne roz­
mowy polsko - amerykańskie.

PAP

Odznaczenia 
dziennikarzy

W siedzibie SDP w Warsza­
wie odbyła się 29 bm. dekora­
cja dziennikarzy odznaczenia­
mi przyznanymi im przez Ra­
dę Państwa w uznaniu ich
działalności społeczno- poli-
tycznej i zasług zawodowych.

Wśród przybyłych na uro­
czystość znajdowali się: sekre­
tarz KC PZPR Jerzy Łukasze­
wicz, członek Rady Państwa 
Wincenty Kraśko oraz pierwszy 
zastępca kierownika Wydzia­
łu Propagandy, Prasy i Wy­
dawnictw KC PZPR Stanisław 
Kosicki.

Order Sztandaru Pracy I 
klasy otrzymał Stanisław Moj- 
kowski, przewodniczący ZG 
SDP.

Krzyże Oficerskie Orderu 
Odrodzenia Polski: Tadeusz 
Dziekoński (SDP Warszawa) i 
Michał Szulczewski (TV War­
szawa).

35 dziennikarzy otrzymało 
Krzyże Kawalerskie Orderu 
Odrodzenia Polski, m. in. Zdzi 
sław Beryt i Roman Czamań-
ski — obaj z „Gazety 
skiej” oraz Tadeusz 
— PAP Poznań.

Złoty Krzyż Zasługi

Poznań- 
§ witała

przyzna
| no 23. Srebrny — 25. a Erązo- 
■ wy — 9 działaczom Stowarzy-

^pnia (PAP)



ustawy stosunków wzajemnych 
między ZSRR a
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2. ZSRR i USA przywiązu­

ją wielką wagę do niedopu­
szczania, aby powstawały sy­
tuacje mogące wywołać nie bez 
pieczne zaostrzenie stosunków 
między nimi. Kierując się tym, 
będą czyniły wszystko co w 
ich mocy, aby uniknąć kon­
frontacji wojennych i zapobiec 
wybuchowi wojny nuklearnej. 
Będą zawsze wykazywały 
wstrzemięźliwość w swych sto­
sunkach wzajemnych i będą 
gotowe prowadzić rozmowy i 
rozwiązywać rozbieżności śród 
kami pokojowymi. Wymiana 
poglądów i rozmowy na temat 
nierozwiązanych kwestii będą 
się odbywały w duchu wzajem 
nego zrozumienia, uwzględnia­
nia stanowiska strony drugiej 
i wzajemnych korzyści.

Obie strony uznają, że próby 
uzyskania jednostronnych ko­
rzyści bezpośrednio lub pośre­
dnio, ze szkodą dla drugiej stro 
ny, nie dają się pogodzić z ty­
mi celami. Koniecznymi prze­
słankami dla utrzymania i u- 
mocnienia między ZSRR i USA 
stosunków pokoju jest uznanie 
interesów bezpieczeństwa stron, 
opartego na zasadzie równości 
i wyrzeczenia się stosowania si 
ły lub groźby jej użycia.

3. Związek Radziecki i Stany 
Zjednoczone, podobnie jak i in 
ne kraje — stali członkowie Ra 
dy Bezpieczeństwa Organizacji 
Narodów Zjednoczonych pono­
szą szczególną odpowiedzial­
ność, by czynić wszystko co od 
nich zależy, aby nie powstawa 
ły konflikty lub sytuacje, które 
mogą zwiększyć napięcie mię­
dzynarodowe. Zgodnie z tym 
będą się one przyczyniać do te 
go. aby wszystkie kraje żyły w 
warunkach pokoju i bezpie­
czeństwa oraz by nie ingerowa 
no z zewnątrz w ich sprawy 
wewnętrzne.

4. ZSRR i USA zamierzają 
rozszerzać umowno-prawną 
podstawę swych wzajemnych 
stosunków.i dokładać niezbęd­
nych wysiłków, aby zawarte 
między nimi porozumienia dwu

„Koziołki" płacq
22, 25, 27, 33, 42, (43)

W 785 grze, której losowanie od­
było sie w dniu 28 maja 1972 r. 
wpłynęło 325.318-zakładów wartości 
975.954.— zł. Fundusz wygranych 
wynosi 536.774,— zł. Nie stwierdzo­
no wygranych I i II stopnia. Fun­
dusz wygranych I stopnia w na­
stępnych grach wynosi: 500.000.— 
zł. Stwierdzono: 41 ,.czwórek” po 
zł 3.967.—: 43 ,,trójki premiowane” 
po zł 160.—: 1.996 ..trójek” po zł 
60.—; 1.161 „dwójek premiowa­
nych” po zł 25,—; 25.037 „dwójek” 
po zł 5,—. Z okazji 15-lecia Po­
znańska Gra Liczbowa ..Koziołki” 
organizuje podwóine losowanie w 
dniu 4 czerwca 1972 r. I losowanie 
odbędzie sie w Gnieźnie przy pl. 
Bohaterów Stalingradu o godzinie 
12; II losowanie w Poznaniu na 
Starym Rynku o godzinie 12. na 
które ufundowała specjalne nagro­
dy: 1 samochód osobowy „War­
szawa” oraz premie w wysokości 
1.500.—. Nagrody te przeznacza sie 
na trzvcvfrowa końcówkę bande­
roli V-zakłądowych kuponów, zło­
żonych na podwójne losowanie w 
786 grze.

Natomiast na kupony złożone 
tylko na I losowanie przeznacza sie 
premie pienieżne w wysokości po 
2.500.— zł. na czterocyfrowa koń­
cówkę banderoli na kupony V-za- 
kładowe i po 500,— zł na kupony 
I-zakładowe.

4969-KI

„Toto-Lotek"
2, 3, 10, 28, 33, 44 (23)

Banderola 3136 

stronne, a także układy i poro­
zumienia wielostronne, których 
są sygnatariuszami konsekwen 
tnie wcielać w życie.

5. ZSRR i USA potwierdzają 
swą gotowość kontynuowania 
praktyki wymiany poglądów 
na temat interesujących je za­
gadnień i, gdy zajdzie tego po­
trzeba, dokonywania wymiany 
poglądów na najwyższym szcze 
blu, między innymi w drodze 
odbywania spotkań między 
przywódcami obu krajów.

Oba rządy witają z zadowo­
leniem rozwój owocnych kon­
taktów między przedstawicie­
lami organów ustawodawczych 
obu krajów i będą przyczynia­
ły się do ich rozszerzania.

6. Strony będą kontynuowa­
ły wysiłki w kierunku ograni­
czania zbrojeń zarówno na 
podstawie dwustronnej jak i 
wielostronnej. Będą podejmo­
wały szczególne wysiłki w celu 
ograniczenia zbrojeń strategicz 
nych. W przypadkach, kiedy to 
będzie możliwe, będą zawie­
rały konkretne porozumienia 
zmierzające do osiągnięcia tych 
celów.

Za końcowe zadanie swych 
wysiłków ZSRR i USA uważa­
ją rozwiązanie problemu pow­
szechnego i całkowitego rozbro 
jenia oraz zapewnienie skutecz 
nego systemu bezpieczeństwa 
międzynarodowego zgodnie z 
celami i zasadami Organizacji 
Narodów Zjednoczonych.

7. ZSRR i USA uważają sto­
sunki handlowo-gospodarcze 
za ważny i niezbędny czynnik 
umocnienia stosunków dwu­
stronnych i będą aktywnie 
przyczyniały się do rozwoju 
tych kontaktów. Będą przyczy 
niać się do współpracy między 
odpowiednimi organizacjami i 
przedsiębiorstwami obu kra­
jów oraz do zawierania odpo­
wiednich porozumień i umów, 
między innymi umów długoter 
minowych.

Obie strony będą współdzia­
łały na rzecz poprawy komu­
nikacji morskiej i lotniczej mię 
dzy nimi.

8. Strony uważają za rzecz 
aktualną i pożyteczną rozwija­
nie między sobą kontaktów i 
współpracy w dziedzinie nauko 
wo-technicznej. W odpowied­
nich przypadkach ZSRR i USA 
będą zawierały stosowne po-* 
rozumienia dotyczące konkret­
nej współpracy w tej dziedzi­
nie.

9. Strony potwierdzają swój 
zamiar zacieśniania między 
sobą kontaktów w dziedzinie 
kultury i rozszerzania możli­
wości bardziej pełnego wzajem 
nego zapoznania się z dorob­
kiem kulturalnym. Będą przy­
czyniać się do polepszenia wa­
runków wymiany kulturalnej 
i turystyki.

10. ZSRR i USA dążyć będą 
do tego, aby kontakty i współ­
praca między nimi we wszyst­
kich wymienionych wyżej dzie 
dżinach i we wszelkich innych 
dziedzinach wzajemnie ich 
interesujących oparte były na 
trwałej i długoterminowej pod 
stawie. W celu nadania tym 
wysiłkom charakteru stałego, 
strony powołają we wszystkich 
dziedzinach, gdzie to wydaje 
się celowe, wspólne komisje, 
lub też inne wspólne organy.

11. ZSRR i USA nie rosz­
czą same, ani też nie uznają

Ozislejszy serwis Informacyjny o 
pracowała Bogna Wojciechowska

Zakończenie rokowań
Dokończenie ze str. 1 

zumienia, jakie zostały zawarte 
w Moskwie, jak i sama treść roz­
mów, nie są skierowane przeciw­
ko komukolwiek. Rozmowy ra­
dziecko - amerykańskie i ich wy­
niki są efektem praktycznej reali­
zacji zasad pokojowego współ­
istnienia państw o różnych ustro­
jach społecznych; zasad, które 
zostały zawarte w programie po­
koju, uchwalonym przez XXIV 
Zjazd KPZR. W. Zamiatin 
zaakcentował duże znaczenie pod­
pisanych w Moskwie dokumentów 
dła uzdrowienia klimatu politycz­
nego na świecie i stworzenia trwa 
lego pokoju.

R. Ziegler stwierdził, iż Ri­
chard Nixon uważa, że ty­
dzień, jaki spędził w Moskwie, 
był tygodniem wielkich doko­
nań i że okres ten spełnił po­
kładane w nim nadzieje. Uwy 
puklając wagę końcowego do­
kumentu, Ronald Ziegler za­
znaczył, że w odczuciu prezy­
denta USA dla rozmów mos­
kiewskich charakterystyczny 
był duch szczerości i konstruk 
tywności. (PAP)

4 dzień procesu przeciw zabójcom J. Gerharda

Wyjaśnienia R. Wojtasika
W poniedziałek, 29 bm. — po 1-dniowej pi*zerwie — już 

4 dzień toczy się w Sądzie Wojewódzkim dla m. st. Warsza­
wy rozprawa przeciwko Garbackiemu i Wojtasikowi, oskar­
żonym o dokonanie zabójstwa na Janie Gerhardzie. Składa­
nie wyjaśnień kontynuował w tym dniu oskarżony Marian 
Roman Wojtasik.

USA
niczyich roszczeń do jakichś 
szczególnych praw lub przy­
wilejów w sprawach świato­
wych. Uznają one suwerenną 
równość wszystkich państwa

Rozwój stosunków radziecko- 
amerykańskich nie jest wy­
mierzony przeciwko krajom 
trzecim ani ich interesom.

12. Podstawowe zasady, przed 
stawione w niniejszym doku­
mencie, nie naruszają wcześ­
niej powziętych zobowiązań 
przez ZSRR i USA w stosunku 
do innych państw.

Za Związek Socjalistycznych 
Republik Radzieckich

L. Breżniew
Sekretarz Generalny KC KPZR

Za Stany Zjednoczone Ameryki
Richard Nixon 

prezydent 
Stanów Zjednoczonych Ameryki

Odpowiadał on również na 
pytania Sądu, oskarżycieli oraz 
obrońców. Po ostatnich wy­
jaśnieniach Wojtasika Sąd za 
rządził przerwę w rozprawie 
do następnego dnia.

Po złożeniu przez Wojtasika 
wyjaśnień dotyczących jego 
udziału w zabójstwie J. Ger­
harda jak też i w innych prze 
stępstwach — dokonywanych 
wspólnie z innymi osobami — 
Sąd kilkakrotnie odczytywał 
fragmenty zeznań złożonych 
przez oskarżonego w czasie 
śledztwa. Zeznania te — po­
twierdzone przez Wojtasika na

Echa wizyty
Dokończenie ze str. 1 

jak kraje socjalistyczne, jest 
gotów do rokowań z wszystki 
mi, którzy tego zechcą, rów­
nież z przedstawicielami kra­
jów kapitalistycznych, którzy 
rozumieją realia światowe.

WASZYNGTON. Podczas 
rozmów w Moskwie osiągnię­
to rzeczywisty postęp — napi­
sał „Washington Post”. Podpi 
sane porozumienia — stwier­
dził dziennik — nie mają pre 
cedensu w historii światowej 
i otwierają nieograniczone per 
spektywy w stosunkach mię­
dzynarodowych. Natomiast pra 
sa skrajnie prawicowa, wyra­
żająca punkt widzenia kół za 
interesowanych kontynuowa­
niem zbrojeń, komentuje pod­
pisane w Moskwie porozumie­
nia w sposób nieprzyjazny.

L PARYŻ. Prasa francuska 
określa powszechnie rozmowy 
moskiewskie jako spotkanie hi 
storyczne. Podkreśla się prze­
de wszystkim ogromne znaczę 
nie układu o ograniczeniu 
zbrojeń strategicznych.

BONN. Prasa zachodnionie- 
miecka stwierdza, iż mimo 
utrzymujących się zasadni­
czych przeciwieństw między 
USA i Związkiem Radzieckim, 
oba kraje potrafiły wypraco­
wać także punkty zbieżne i to 
wcale nie w bagatelnych dzie­
dzinach. Dzienniki wyrażają 
pogląd, iż istnienie konfliktów 
nie powinno blokować szans 
porozumień we wszystkich in­
nych dziedzinach, jeżeli tylko 
porozumienia takie są możliwe.

LONDYN. Zdaniem obser­
watorów brytyjskich, moskiew 
ski szczyt potwierdził rzecz 
podstawową — możliwość kon 
struktywnego dialogu zamiast 
konfrontacji grożącej w osta­
tecznym rozrachunku totalną 
katastrofą. Uważa się, że pod­
pisanie porozumienia w spra­
wie ograniczenia zbrojeń stra 
tegicznych dostarczy nowego 
bodźca brytyjskiemu ruchowi 
przeciwników broni nuklear­
nej. (PAP)

Krajowy zjazd TPD
W Warszawie obraduje VI 

krajowy walny zjazd Towarzy 
stwa Przyjaciół Dzieci. Podsu­
muje on 3-letni dorobek tej 
organizacji oraz wytyczy kie­
runki działania na lata naj­
bliższe. (PAP) 

rozprawie — dotyczyły m. in. 
„upłynniania” biżuterii, cze­
ków podróżnych oraz garde­
roby zabranej z mieszkania 
ofiary. Wojtasik podkreślił, że 
nie zabierano rzeczy bardziej 
wartościowych, np. magneto­
fonu kasetowego, ponieważ 
myślano o skierowaniu ewen­
tualnego śledztwa na inne — 
niż rabunkowe tory. Zabrano 
więc rękopisy, wizytówki, roz 
myślnie czyniono wszystko, 
by mieszkanie wyglądało tak 
jakby sprawca czegoś szukał.

Wojtasik stwierdził z całą 
stanowczością, że do dokona­
nia zabójstwa nakłonił go, 
częstymi namowami i obietni­
cą wysokiej zapłaty, drugi z 
oskarżonych' — Zygmunt Gar- 
backi.

Podobnie jak przed kilkoma dnia 
mi czyni! to Garbacki, teraz Woj­
tasik podchodził — na wezwanie 
Sądu — do stołu, rozpoznawał na­
rzędzia, którymi posługiwano się 
przy zabójstwie J. Gerharda; ko­
lejno opisał ponad 40 zdjęć zrobio 
nych w czasie eksperymentu śled­
czego. Zidentyfikował też sytuacje 
na wszystkich fotografiach, a więc 
drogę do miejsca zabójstwa, pod­
stępne wejście do mieszkania, posz 
czególne fazy zbrodni, buszowanie 
po mieszkaniu, przebranie się w 
ubrania ofiary aż do przybycia na 
parking, gdzie Wojtasik pozosta­
wił samochód J. Gerharda.

Odpowiedzi na pytania Sądu 
i stron wyczerpały wyjaśnie­
nia oskarżonego. Sąd zarzą­
dził przerwę w rozprawie do 
wtorku — 30 bm. Przewiduje 
się, iż zaczną składać zezna­
nia świadkowie. (PAP)

Polska nie będzie uczestniczyć 
w konferencji o ochronie środowiska

Polska przywiązuje dużą wa 
gę do rozwoju międzynarodo­
wej współpracy w dziedzinie 
ochrony i poprawy środowiska

□ □NOSZĄ
• Wczoraj w Poznaniu i woje­

wództwie zanotowano 18 wypad­
ków drogowych w których 3 oso­
by poniosły śmierć a 16 odniosło 
obrażenia.

© Poważny wypadek wydarzył 
sie na drodze pomiędzy Pecnem 
i Nowinkami w powiecie śrem- 
skim. Kierowca samochodu mar­
ki „Zuk” z Rejonowego Przedsię 
biorstwa Eksploatacji Dróg Pu­
blicznych z Kościana wioząc pra­
cowników. wskutek nadmiernej 
szybkości, na zakręcie drogi wnadł 
na nadjeżdżający z przeciwległe­
go kierunku samochód ciężarowy 
marki „Ifa”. Kierowca Grzegorz 
G. oraz pasażer znajdujący sie w 
szoferce — Leon T. ponieśli śmierć 
na miejscu. Pięciu dalszych pra­
cowników odniosło cieżkie obra­
żenia. ZostaH oni przewiezieni do 
szpitala w Śremie.

© Nadmierna szybkość stała się 
przyczyna śmiertelnego wypadku 
w Lisewie pow. Błonin. 20-letni 
Czesław C. jadać hą motocyklu, 
na zakręcie drogi wnadł na wóz 
konny i nadział sie na dyszel no- 
iazdu. Poniósł on śmierć na miej 
scu.
• Do piwnic Ogrodu Zoologicz­

nego wdarła sie woda wyrządzając 
znaczne straty w karmie hodowa­
nej tam dla zwierząt egzotycznych. 
Z pomocą pospieszyły motopom­
py Straży, (za)

Skąd bierze się drugoroczność?
Międzynarodowe sympozjum w Warszawie

29 bm. rozpoczęło się w Warszawie VI międzynarodowe 
sympozjum higieny i medycyny szkolnej. Bierze w nim udział 
ok. 400 naukowców z przeszło 20 krajów.
Podczas trzydniowych obrad 

przedyskutowane zostaną spra 
wy związane z niepowodzenia­
mi szkolnymi, przede wszyst­
kim z drugorocznością. Jest to 
jeden z najtrudniejszych pro­
blemów szkolnictwa. W Polsce 
np. każdego roku ok. 400 tys. 
uczniów szkół podstawowych i 
średnich (ok. 6 proc.) nie otrzy 
muje promocji do klasy następ 
nej. Nie jest to przykład od­
osobniony — prawie we wszy­
stkich krajach odsetek repetu- 
jących klasę wynosi 4—6 proc, 
ogółu uczniów.

Pedagodzy, psycholodzy, le­
karze szukają przyczyn drugo- 
roczności w organizacji szkoły, 
przeciążeniu i zmęczeniu nau­
ką oraz środowisku dziecka 
(brak dyscypliny w domu, pi­
jaństwo, rozbite rodziny). O- 
statnio jednak lekarze i psycho 
lodzy forsują pogląd, że o po­
wodzeniu lub niepowodzeniu 
ucznia decyduje przede wszyst 
kim stan jego zdrowia fizycz­
nego i psychicznego.

W kilku krajach zrezygnowano 
już ze stosowania kary, jaką jest 
zostawianie dziecka na drugi rok 
w tej samej klasie. Kara ta bo­
wiem — jak wynika z wielu badań 
— nie przynosi pozytywnych efek­
tów. Wprowadza się tam klasy wy

We Wrocławie 
odkryto kopię rzeźby

Michała Anioła
Jak podaje poniedziałkowy 

numer „Wieczoru Wrocławia” 
w stolicy Dolnego Śląska deko 
nano interesującego odkrycia. 
W kościele uniwersyteckim we 
Wrocławiu, Stanisław Kramar 
czyk — architekt i historyk 
sztuki rozpoznał i zidentyfiko­
wał kopię słynnej Piety — Mi 
chała Anioła.

Jak wiadomo 21 maja br. ory 
ginął tej wspaniałej rzeźby, 
znajdującej się w Bazylice 
Św. Piotra w Rzymie, został 
poważnie uszkodzony przez 
chorego umysłowo człowieka.

Aby móc przystąpić do re­
konstrukcji oryginału rozpo­
częto intensywne poszukiwania 
w świecie kopii tej rzeźby. Je­
dyna, jak do tej pory kopia, od 
kryta została ostatnio w 
Wiedniu. Drugą identyczną 
zidentyfikowano właśnie w sto 
licy Dolnego Śląska. Wro­
cławska Pieta jest prawie nie 
uszkodzona. Ma tylko pęknię­
te ramię. Kopia jest wykona­
na w gipsie. Według opinii 
Stanisława Kramarczyka zo­
stała ona zrobiona w Rzymie 
w drugiej połowie XIX vTieku 
jednocześnie z egzemplarzem 
wiedeńskim. (PAP) 

Wzięliśmy udział w całym 
cyklu przygotowań do konfe­
rencji ONZ nt. ochrony środo­
wiska człowieka, planowanej 
na czerwiec br. w Sztokholmie.

Jako kraj europejski i bałty­
cki, Polska jest szczególnie za­
interesowana udziałem w kon­
ferencji Niemieckiej Republiki 
Demokratycznej.

Przyjęta pod presją niektó­
rych krajów zachodnich decy­
zja wykluczająca z udziału w 
konferencji szereg krajów, w 
tym Niemiecką Republikę De­
mokratyczną, naruszyła zasadę 
uniwersalności konferencji, któ 
ra — oo warto podkreślić — 
ma się odbyć pod hasłem „Tyl 
ko jedna ziemia”.

W zaistniałej sytuacji Polska 
jest zmuszona zrezygnować ze 
swe^o uczestnictwa w konfe­
rencji, zastrzegając sobie zara­
zem prawo ustosunkowania się 
do ewentualnych decyzji, czy 
ustaleń konferencji. (PAP)

Pogrzeb
M. Choromańskiego

Na cmentarzu komunalnym na 
Powązkach w Warszawie odbvł sie 
29 bm. pogrzeb powieściopisarza i 
dramaturga — Michała Choromań 
skiego. (PAP)

równawcze, do których kierowani 
są uczniowie słabsi. Nie tracąc ro­
ku nadrabiają w tych klasach bra­
ki wiadomości. Eksperyment taki 
przeprowadzono ostatnio w Związ­
ku Radzieckim. (PAP)

KRONIKA
£3 SM
Wyróżnienie prof. Jankowiaka

Na Ogólnopolskim Zjeździe Bal- 
neoklimatycznym, który odbył się 
w Szczawnicy, delegacja bułgarska 
wręczyła dyrektorowi Instytutu 
Balneoklimatycznego w Poznaniu 
— prof. dr. Józefowi Jankowiako- 
wi dyplom członka Honorowego 
Towarzystwa Balneologicznego Buł 
garii. (jk)

Olimpiada wiedzy ZMW
W niedzielę zakończył się woje­

wódzki, dwudniowy finał Olimpia­
dy Wiedzy Społeczno-Politycznej, 
zorganizowanej przez Związek Mło 
dzieży Wiejskiej. Finał wojewódz­
ki, po eliminacjach gromadzkich i 
powiatowych, odbył się w Ośrod­
ku Szkoleniowo-Wypoczynkowym 
na terenie PGR Blażejewko.

I miejsce zajęła drużyna POM z 
Ostrowa w składzie: Urszula Ser- 
wańska, Ludwik Bińczak, Idzi Ka­
linowski.

Warto dodać, że tegoroczną O- 
limpiadę ZMW zorganizował w ra­
mach szeroko zakrojonej akcji 
szkolenia oświatowo-politycznego 
w środowisku młodzieży wiej­
skiej. (mb)

Jeszcze o mistrzach techniki
Zwycięzcą Turnieju Młodych Mi­

strzów Techniki w Wyższej Szkole 
Rolniczej został w tym roku mgr 
inż. Wojciech Kokociński. Przepra 
szamy zwycięzcę za pominięcie w 
poprzedniej informacji jego tytułu 
naukowego i zawodowego. (—)

Koniec sezonu Pro Sinfonica
W niedzielę, w Sali Kominkowej 

Pałacu Kultury odbyła się ostatnia 
w tym roku szkolnym sesja Rady 
Prezesów młodzieżowych klubów 
miłośników muzyki Pro Sinfonica. 
Poświęcona była podsumowaniu se 
zonu i wytyczeniu zadań na rok 
następny.

We wrześniu br. ruch Pro Sinfo­
nica wejdzie w swój 5 rok działal­
ności. 36 klubów Poznania i Wiel­
kopolski zrzesza 5,5 tys. członków. 
Odbyło się 211 spotkań klubowych, 
młodzież uczestniczyła w 28 kon­
certach symfonicznych wszystkich 
3 stopni muzycznego wtajemnicze­
nia. Przeprowadzony został także 
międzyklubowy turniej na temat 
muzyki ludowej.

Prezes prezesów klubów Pro Sin 
fonica Alojzy Andrzej Łuczak za­
powiedział zorganizowanie w no­
wym sezonie turnieju o Filharmo­
nii Poznańskiej, w związku z przy 
padającym w styczniu 1973 r. ju­
bileuszem 25-lecia jej istnienia.

(rk)

Wyróżnienia 
dla poznańskich archeologów 
W Bydgoszczy obradował 26 i 27 

hm. XX Walny Zjazd Polskiego To 
warzystwa Archeologicznego i Nu­
mizmatycznego <PTAiN). W trak­
cie zjazdu działacze, liczącego 
obecnie 225 członków. Oddziału Po 
znańskiego PTAiN, otrz.vmali od­
znaczenia i wyróżnienia. Prezes 
oddziału dyrektor Muzeum Archco 
logicznego w Poznaniu Włodzi­
mierz Błaszczyk otrzymał Odznakę 
Zasłużonego Działacza Kultury, 
Stanisław Gibasiewicz — Złota Od- 
znake za Opiekę nad Zobvtkami. a 
Stanisław Jasnosz — medal „Za- 
służonemu dla Archeologii Pol­
skiej”. (o)

Obrady pracowników 
kultury i sztuki

W Warszawie toczyły sie obrady 
plenarne Zarządu Głównego Zwiaz 
ku Zawodowego Pracowników 
Kultury i Sztuki. Zebrani wysłu­
chali m. in. referatu na temat pra 
cy Zarządu Głównego w zakresie 
rozwiązywania problemów socjal­
no-bytowych pracowników kultu­
ry i sztuki. (PAP)

Nie zapomnij odnowić 
prenumeraty „Głosu" 

„Ruch", listonosze i urzędy 
pocztowe przyjmują zamó­
wienia prenumeraty bez żad­
nych ograniczeń. Szczegóły 
podajemy codziennie na stro 

nie przedostatniej.2 GŁOS WIELKOPOLSKI A
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Wkład w dialog wschodu i zachoduSZCZEBLE POROZUMIENIA Kierunek na wyższy standard

Najważniejszym rezulta­
tem rozmów radziecko- 
amerykańskich będzie 

trwalszy pokój dla narodów 
Związku Radzieckiego, dla na 
rodu USA i dla wszystkich na 
rodów świata" — powiedział 
premier Kosygin na wydanym 
przez prezydenta Nixona przy 
jęciu w Moskwie. Po sześciu 

dniach pobytu amerykańskiego 
przywódcy w Związku Ra­
dzieckim i jego rozmowach z 
przywódcami ZSRR można 
stwierdzić, że porozumienia 
podpisane w tym czasie — 
obok ważkiego znaczenia dla 
stosunków bilateralnych mię­
dzy obu mocarstwami — mają 
doniosłą wagę dla poprawy at 
mosfery międzynarodowej i 
osiągnięcia celu, o którym mó 
wił premier radziecki.

Dotyczy to zwłaszcza porozu­
mienia o ograniczeniu zbrojeń 
strategicznych, które ukorono­
wało ponad dwuletnie rokowa­
nia zwane w skrócie SALT, a 
toczące się od ponad dwóch lat 
na przemian w Helsinkach i 
w Wiedniu. Jest to kolejne po 
rozumienie w serii tych, które 
podpisano w toku moskiew­
skiej wizyty R. Nixona.

Porozumienie to stanowi 
ogromny wkład w dzieło roz­
brojenia, zwłaszcza jeśli zwa­
żyć, że dialog amerykańsko-ra 
dziecki prowadzony w ostat­
nich latach doprowadził już do 
zakazu doświadczeń z bronią 
jądrową, zakazu umieszczania 
tej broni w przestrzeni kosmicz 
nej, układu o nierozprzestrze­
nianiu jej na inne kraje, a 
wreszcie — do porozumienia o 
dezatomizacji dna mórz i oce­
anów.

Porozumienie o ograniczeniu 
zbrojeń strategicznych ma 
znaczenie szczególne, gdyż 
wyścig ofensywnych i defen­
sywnych systemów rakieto­
wych prowadzi nie tylko do co 
raz większych, astronomicz­
nych wydatków na zbrojenia 
kosztem dobrobytu narodów, 
ale powiększa niebezpie­
czeństwo bezpośredniej kon-

frontacji zbrojnej między obu 
wielkimi mocarstwami, która 
siłą rzeczy prowadziłaby do ka 
tastrofy na światową skalę. 
Doniosłość tego porozumienia 
wynika ponadto stąd, że roko­
wania w tej sprawie były nie 
zwykle trudne w warunkach 
zimnowojennych nacisków ze 
strony niektórych awanturni­
czych kół militarnych w USA.

Porozumienia, osiągnięte w 
Moskwie, potwierdzają w spo­
sób nie do podważenia gene­
ralną linię polityki Związku 
Radzieckiego, a także Polski i 
innych państw socjalistycznych, 
że jedyną alternatywą w dzi­
siejszym świecie jest prowadzę 
nie aktywnej polityki pokojo­
wego współistnienia z wszyst­
kimi krajami, niezależnie od 
odmienności systemów poli­
tycznych i od podstawowych 
różnic w ocenie wielu najistot 
niejszych problemów. „Przepro 
wadzone-rozmowy — zdaniem 
radzieckiego premiera — po­
zwoliły lepiej określić zarów­
no te dziedziny, w których 
można rozwijać współpracę, 
jak i te, w których stanowiska 
obu państw są rozbieżne z 
uwagi na to, że ZSRR i USA 
reprezentują różne ustroje spo 
łeczno-gospodarcze na świe­
cie”.

Wiadomo, że wobec takich

nam nie jakąś nieokreślona, ale 
niezbyt odległa już przyszłość.

W toku tegb procesu zmie­
niał się też stosunek Stanów 
Zjednoczonych do niektórych 
problemów, których uregulowa 
nie w latach zimnej wojny wy 
dawało się mrzonką i utopią. 
Ostatnim, najnowszym tego 
przejawem, jest pozytywne 
ustosunkowanie się USA do 
układów zawartych przez NRF 
ze Związkiem Radzieckim i 
Polską, a także do tak donio­
słej inicjatywy wspólnoty so-
cjalistycznej 
konferencja

jak europejska 
bezpieczeństwa.

Historia tego zakładu sięga 
końca XIX wieku, kiedy 
to w roku 1892 fabry-

kant kaliski Mystkowski,
wybudował wytwórnię różnego 
rodzaju słodkości. Przed I woj 
ną światową manufaktura ta 
— bo takie określenie najlepiej 
tu pasuje — zatrudniała około 
100 ludzi. W takim mniej wię­
cej stanie zakład przy obecnej 
ul. Broniewskiego przetrwał do 
roku 1964. W tym to właśnie 
roku w Kaliszu przy ul. Maj­
kowskiej zakończono budowę 
całkiem nowego zakładu. Ko­
sztem 43 milionów złotych na­
rodziła się znana w Polsce Fa­
bryka Pieczywa Cukierniczego 
„Kaliszanka”.

Załoga „Kaliszanki” zgłosiła 
udział swego zakładu w kon­
kursie „GŁOSU WIELKOPOL­
SKIEGO” — „Wielkopolska go 
spodarna”. Wprawdzie w kon­
kursie tym biorą udział także 
inne kaliskie zakłady przemy­
słu spożywczego, w tym ta­
ki potentat, jak np. „Wi- 
niary”. Tym razem, śledząc 
przebieg konkursu postanowi­
liśmy odwiedzić „Kaliszankę”.

Polepszyć wskaźniki
To główny cel konkursowy 

dla Fabryki Pieczywa Cukier­
niczego. Chodzi głównie o ob­
niżenie kosztów własnych pro­
dukcji porównywalnej, zmniej­
szenie zużycia materiałów i 
surowców na jednostkę pro­
dukcji oraz zwiększenie pro­
dukcji artykułów rynkowych.

— Najważniejsze wskaźniki 
Produkcyjne — mówi dyrektor 
Jozef Kuznowicz — poprawia­
my z roku na rok. Droga, jaką 
staramy się iść, to usprawnie- 
nie organizacji. Na przykład 
^Prowadziliśmy przekazywa- 
nje zmian w biegu. Okazało 
S1ć- że tkwiła tu znaczna rezer 
Wa Produkcyjna. Ostateczne o- 
Panowanie tego systemu pracy 
Powinno nam przynieść dalsze

posunięć polityki 
skiej jak konflikty 
nach i na Bliskim 
ZSRR i inne kraje

amerykań- 
w Indochi- 
Wschodzie 

socjalistycz

Wszystko to dowodzi, że nie 
ma takiego wysiłku, którego 
nie warto byłoby podjąć w po 
szukiwaniu tych właśnie pun­
któw, w których możliwe jest 
porozumienie między wscho­
dem i zachodem w ogóle, a z 
największym mocarstwem za­
chodnim w szczególności.

Na tym tle bliska już wizy­
ta prezydenta Nixona w War­
szawie wydaje się logicznym 
przedłużeniem tego historycz­
nego niewątpliwie wydarzenia, 
jakim jest moskiewskie spot­
kanie na szczycie między przy 
wódcami ZSRR i USA. Polska, 
związana sojuszem ze Związ­
kiem Radzieckim i z innymi 
krajami socjalistycznymi od­
grywa aktywną rolę w inspiro 
waniu i realizowaniu polityki 
pokojowego współistnienia i 
dzięki wielu twórczym, waż­
kim inicjatywom na tym polu

ne zajmują pryncypialne sta­
nowisko, popierając sprawiedli 
we żądania narodów walczą­
cych o swe słuszne prawa.

Jednak doświadczenie lat mi 
nionych, w których nasze kra 
je prowadziły konsekwentną 
upartą walkę o odprężenie i za 
pewnienie bezpieczeństwa po­
kazały, że odnosiła ona sukce­
sy: atmosfera w Europie i na 
świecie stawała się coraz bar­
dziej sprzyjająca kolejnym po­
rozumieniom, częściowym 

wprawdzie, ale torującym dro­
gę bardziej generalnym, które, 
miejmy nadzieję, przyniesie

cieszy 
kiem i

się w świecie szacun- 
uznaniem. Jeśli idzie o

wizytę prezydenta Richarda 
Nixona, mamy nadzieję, że roz
mowy polsko-amerykańskie
wniosą wkład w dzieło popra­
wy stosunków dwustronnych 
ze Stanami Zjednoczonymi, w 
dzieło odprężenia międzynaro 
dowego i polepszenia współpra 
cy między narodami. Jeśli tak 
się stanie naród nasz zapisze 
ją na koncie istotnych akty­
wów odprężenia międzynarodo 
wego i sprawy pokoju.

Z. A.

Niełatwo jest zdecydować < 
jakie problemy wielko- i 
polskiej kultury wyma­

gają przede wszystkim rozwią ' 
zania i co Wydział, który tu i 
reprezentuję, może w tej dzie- I 
dżinie od siebie zaproponować. 
Pakiet wniosków i postulatów 
napływających od działaczy 1 
z terenu i z placówek kultu­
ralnych jest bowiem w ostat­
nich latach wyjątkowo obszer 
ny, a możliwości finansowe 
na przykład, dość jeszcze ogra 
niczone.

Jeśli chodzi o kompleks 
spraw związanych z poprawą 
bazy działania placówek kul­
turalnych w terenie, musimy 
dołożyć starań, by zapewnić 
wszystkim ośrodkom powiato­
wym odpowiednią do wymo­
gów współczesności sieć pla­
cówek upowszechniania kultu 
ry. Sprawą niezmiernie waż­
ną staje się tu właściwe roz­
mieszczenie tych ośrodków, 
zwłaszcza na terenie małych 
miast, gmin i wsi oraz ogólna 
poprawa ich standardu, która 
możliwa jest tylko przy ścisłym 
współdziałaniu wszystkich or­
ganizacji i instytucji upow­
szechniania kultury. W tej sy­
tuacji niezmiernego znaczenia 
nabiera postulat pełnej integra 
cji środków finansowych na 
działalność kulturalno-oświa­
tową. Proponujemy więc w 
oparciu o doświadczenia powia 
towych funduszów rozwoju 
kultury, utworzenie tego typu 
funduszu na szczeblu woje­
wódzkim, zasilanego ze środ­
ków instytucji wojewódzkich. 
Pozwalałby on na wspólną rea 
lizację większych zamierzeń in 
westycyjnych oraz zadań dłu­
gofalowych.

Ważnym problemem jest tak­
że dla nas sprawa kadr kul­
turalno-oświatowych. Chodzi 
tu zarówno o lepsze ich wyko 
rzystanie , jak i o stworzenie 
im bardziej rozległych możli­
wości działania. Obecny stan 
kadr w województwie jest 
przy tym wielce niezadowala­
jący, jeśli chodzi o ich przy­
gotowanie do zawodu/ a prze 
C-' wszystkim posiadane wy­
kształcenie. Wymaga to od 
nas ścisłego współdziałania ze 
szkołami wyższymi oraz Radą 
Okręgową ZSP dla przyciąg­
nięcia do pracy kulturalno-oś­
wiatowej najbardziej wartoś­

ciowych absolwentów wyższych 
uczelni, a także stworzenia 
przesłanek dla podnoszenia 
kwalifikacji pracownikom już 
zatrudnionym w naszych pla-

cówkach kulturalnych w te­
renie.

Drugi niemniej ważny komp 
leks zadań i problemów wiąże 
się ze stanem konserwacji za 
bytków oraz muzealnictwem. 
Realizacja Szkoły — Pomnika 
Mieszka I i Bolesława Chro­
brego w Gnieźnie stawia przed 
nami priorytetowe zadanie po 
wołania do życia i wyposaże-
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nia Muzeum Początków Pań­
ska Polskiego w Gnieźnie. 
Muzeum to powstanie na ba­
zie dotychczasowej filii gnieź 
nieńskiej Muzeum Archeologi 
cznego w Poznaniu. Przewidu 
jemy także przekształcenie 
stałej ekspozycji lednickiej w 
oddział nowego muzeum w 
Gnieźnie. Chcemy również 
skutecznie chronić stare ludo 
we budownictwo wiejskie. Ma 
my zamiar założyć skansen bu 
downictwa ludowego, który 
pod nazwą Muzeum Wsi Wiel 
kopolskiej zlokalizowany zosta 
nie w Szreniawie w pow. po­
znańskim na bazie dotychcza­
sowego Muzeum Rolnictwa. 
Niepokoi nas także dewastacja 
naturalnego środowiska oraz 
zanikanie w pejzażu wsi wiel­
kopolskiej, tak ściśle związa­
nych z nim, wiatraków. Myśli 
my więc także o utworzeniu 
rezerwatu wiatraków. Najlep­
szą lokalizacją dla niego był­
by Śmigiel w pow. kościań­
skim i tam też wspólnie z 
władzami miejscowymi, prag-

niemy go ulokować. Wiele o- 
biektów zabytkowych na tere 
nie województwa, głównie sta 
rych dworów i pałaców, do­
czeka się także komplekso­
wych prac konserwatorskich.

Pozostała jeszcze sprawa za 
mierzeń budowlanych zmierza 
jących do poprawy bazy dzia­
łania naszych placówek kultu 
ralnych oraz instytucji arty­
stycznych w terenie. Analiza 
bazy ich działania wskazała 
na ogrom potrzeb w tym za­
kresie. Musimy więc znaleźć 
nowe lokale dla 9 powiatowych 
bibliotek publicznych, 14 po­
wiatowych domów kultury, 

18 kin, 2 szkół muzycznych, 
150 ośrodków kultury w gro­
madach i miasteczkach poni­
żej powiatu itd. W praktyce 
oznacza to konieczność zbudo 
wania dla nich nowych budyń 
ków i gmachów, gdyż nie spo 
sób już dalej wykorzystywać 
na te cele obiekty zastępcze.

Z zamierzeń inwestycyjno- 
budowlanych planu 5-letniego, 
wymienię tu jeszcze przykła­
dowo budowę zaplecza techni­
cznego dla teatru kaliskiego, 
budowę dwóch domów kultu­
ry oraz kapitalne remonty w 
teatrach Gniezna i Kalisza.

Wszystko to mówi o jednej 
tylko stronie zagadnienia, o 
wysiłkach zmierzających do 
poprawy bazy działania, stan 
dardu wyposażenia, a nie o 
treściach kultury i głównych 
kierunkach pracy kulturalno- 
oświatowej. Problemy te sta­
nowią już jednak zupełnie od­
rębną sprawę, którą nie spo­
sób tu naświetlić w ramach 
tak bardzo skrótowej, z konie 
czności wypowiedzi.

MACIEJ FRAJTAK
kierownik Wydziału Kultury ■ 

Prezydium Wojewódzkiej
Rady Narodowej w Poznaniu

Poznańskie prezentacje poetyckie

Patrioci swojej fabryki
oszczędności, podobnie jak roz­
propagowanie w zakładzie idei 
produkcji bezbrakowej. Przyj­
rzeliśmy się funkcjonowaniu 
poszczególnych stanowisk pra­
cy i oto okazało się, że bardzo 
drobne zmiany w sposobie pra 
cy „piecowych” mogą doprowa 
dzić do znacznego ograniczenia 
tzw. łomu. Dzięki stałej konser 
wacji poszczególnych maszyn 
udało nam się wyczuwalnie o- 
graniczyć planowe remonty bie 
żące.

Dyrektor nie wspomniał o 
tym, że te drobne pozornie u-

wych. W tej sytuacji drukarnie 
te traktują produkcję opako­
wań dla przemysłu spożywcze­
go jako zło konieczne. Nie ina­
czej jest w przypadku „Kali­
szanki”. Gdyby fabryka mogła 
otrzymywać więcej dobrej kla­
sy opakowań, zapewne więk­
szość jej produktów uzyskała­
by znak jakości. Wiadomo prze 
cięż, że towar, nawet najsma­
czniejszy, a nieestetycznie opa­
kowany, takiego znaku nie o- 
trzyma. Obecnie 19 procent pro 
duktów ma znak jakości. Tyl­
ko brak opakowań odbiera ten

WIELKOPOLSKA
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sprawnienia umożliwiły zało­
dze „Kaliszanki” znacznie zwięk 
szyć produkcję. W ramach ak­
cji „20 miliardów”, pracownice 
fabryki (75 proc, załogi to ko­
biety) zobowiązały się wypro­
dukować dodatkowo 60 ton pie 
czywa, głównie mieszanki 
„ZOO” i herbatników desero­
wych z cukrem. Zobowiązanie 
zostało wykonane już w pierw 
szym kwartale. Wszystko wska 
zuje, że dodatkowa produkcja 
kilkakrotnie przekroczy zapla­
nowaną wartość.

znak takim, wyrobom, nie mie­
szczącym się w owych 19 pro­
centach, jak: precle z makiem 
czy mieszanka deserowa. Trze­
ba tu wyjaśnić, że aż połowa 
produktów wcale nie jest w 
„Kaliszance” pakowana.

W tym roku 
wprowadzenie 6 
kowań oraz na 
produkcji luzem

zanosi się na 
nowych opa- 

zmniejszenie 
do 40 procent.

Opakowania - słaba strona
O braku odpowiednich opa­

kowań dla przemysłu spożyw­
czego pisaliśmy już niejedno­
krotnie. Wiadomo, że drukar­
nie produkujące te opakowa­
nia podlegają... Ministerstwu 
Kultury i Sztuki. Zrozumiałe 
więc jest, że są one rozliczane 
z liczby wydrukowanych ksią 
żek, a nie np. owijek cukierko-

Jest to niewiele wobec-15 asor­
tymentów wyrobów, ale zara­
zem dużo, jeśli wziąć pod uwa 
gę znane kłopoty z opakowa­
niami. Być może, pakowane bę 
dą też nowe tegoroczne wyro­
by, takie, jak paluszki serowe 
czy kokosanki. Produkcja tych 
ostatnich jednak uzależniona 
jest od dostaw wiórków koko­
sowych.

Stabilna załoga
Bardzo ważnym atutem „Ka 

liszanki” w naszym konkursie

„Wielkopolska gospodarna” 
jest bezsprzecznie jej załoga. 
Dodać należy — załoga bardzo 
przywiązana do zakładu. Na o- 
koło 460 zatrudnionych, pracę 
co roku zmienia zaledwie kil­
kanaście osób. Patriotyzm ten 
bierze się zapewne z tego, że 
większość pracujących w „Kali 
szańce” tu zdobyła zawód, z 
tym też zakładem wiąże na­
dzieje awansu zawodowego.

Gdy zakład przenosił się dh 
nowych budynków, uruchomio 
no w Zasadniczej Szkole Za­
wodowej w Kaliszu jedną kla­
sę o specjalności piekarniczej. 
Dzisiaj 48 absolwentów tej kia 
sy zajmuje w „Kaliszance” sta 
nowiska brygadzistów i mi­
strzów. 12 dziewcząt skończyło
zaocznie technikum 
w ich ślady poszło 
pracownic.

Widać z tego, że

$

w Łodzi, a 
dalszych 6

warto się
związać z „Kaliszanką”. Lu­
dzie czują się tu jak na swoim. 
Stąd też bardzo często zdarza­
ją się w „Kaliszance” inicjaty­
wy inspirowane przez samą za 
łcgę. Ostatnio np. pracownicy 
działu wyrobów oblewanych 
czekoladą wystąpili z propozy­
cją wymiany mało wydajnej 
oblewarki. Nowe urządzenie be 
dzie miało większą wydajność. 
Umożliwi to wprowadzenie dru 
giej linii do produkcji popular­
nych markiz. Zlikwidowane zo 
stanie kolejne wąskie gardło w 
produkcji.

Może kaliskie inicjatywy nie 
należą do tych o tzw. wielkiej 
wradze. ale w naszym konkur­
sie „Wielkopolska gospodarna” 
liczą się wszystkie gospodar­
skie przedsięwzięcia załóg, na­
wet te pozornie mniej ważne.

W Poznaniu odbywają się 
comiesięczne konkursy recy­
tatorskie o nagrodę „Wierz­
bowego liścia”, a liczni re­
cytatorzy znajdują mecena­
sów w poznańskim Klubie 
Międzynarodowej Książki i 
Prasy i redakcji „Expressu 
Poznańskiego”, którzy organi 
zują tzw. prezentacje poetyc 
kie „Przedsłowie”.

Ostatnio zaprezentowano 
wybór wierszy Ryszarda Da­
neckiego, dziennikarza I poe 
ty poznańskiego, obchodzące 
go w tym roku dwudziesto­
lecie pracy twórczej.

„Dedykacje” — recytowa­
ne w programie „Przedsło- 
wia“ są wyborem tekstów z 
ósmej kolejnej książki, ab­
solwenta moskiewskiego In­
stytutu LJterackiego opubliko 
wanej przez Wydawnictwo 
Poznańskie. Ten poetycki zbio 
rek o pięciotysięcznym na­
kładzie zniknął z półek księ­
garskich. Na marginesie in­
teresującego spektaklu warto

wspomnieć iż szereg prac Da 
neckiego zostało przetłuma­
czonych na liczne języki i 
trafiło do niejednej antolo­
gii poetyckiej. Autor jest nie 
tylko poetą — lirykiem, ale 
pisze także libretta do oper 
kameralnych, teksty kantat 

I pieśni. Jako prozaik zade­
biutował powieścią „Kropla 
oceanu”, wyróżnioną w poz­
nańskim konkursie literackim 
nagrodą za najlepszą po­
wieść współczesną.

Formuła przedstawiania 
współczesnej twórczości poe 
tyckiej w starannym opraco­
waniu recytatorskim — przy­
jęta przez programy „Przed- 
słowia“ wydaje się być przed 
sięwzięciem szczególnie uda 
nym.
Na zdjęciu: fragment spek­
taklu opartego na tekstach 
„Dedykacji” w wykonaniu 
laureatów poznańskich kon­

kursów recytatorskich.
CAF — fot. — Staszyszyn
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Przepis nie jest dobry
na wszystko Czekamy na finisz Przed meczem w Burgos

Jutro zapadnie

Porządkowanie systemu prawnego

Fachowcy przestrzegają 
przed przypisywaniem 
aktom prawnym najważ­

niejszej, decydującej roli w 
kierowaniu różnymi procesami. 
Inaczej mówiąc w tym zakre­
sie rolę prawa należy określić 
jako wtórną, a za decydujące 
uznać warunki polityczne, spo­
łeczne, ekonomiczne, materia­
łowo-techniczne.

Ostatnio stanowienie prawa 
coraz rzadziej następuje w 
oderwaniu od tych warunków. 
Mówiono na ten temat na nie­
dawnym spotkaniu dziennika­
rzy z dyrektorem Biura Praw­
nego Urzędu Rady Ministrów 
— Kazimierzem Siarkiewiczem. 
Poinformował on m. in. że pod 
stawowe kierunki aktualnych 
regulacji prawnych-, zgodnie ze 
wskazaniami VI Zjazdu PZPR, 
dotyczą rozwoju gospodarczego 
kraju, zaspokojenia potrzeb 
socjalno-bytowych ludności, 
usprawnienia systemu zarzą­
dzania i kierowania oraz upo­
rządkowania systemu prawne­
go. W związku z tym w bieżą­
cym roku przewiduje się za­
kończyć prace nad projektami 
rządowymi m. in. następują­
cych ustaw:

o zmianie prawa wynalazcze­
go, o zmianie ustawy o ewiden­
cji ruchu ludności, o zmianie

ustawy regulującej ochronę 
przeciwpożarową, o zakresie 
działania Ministerstwa Finan­
sów, o zmianie ustawy o łącz­
ności, o ochronie zdrowia psy­
chicznego, o zawodach medycz 
nych, Kodeks Pracy, o związ­
kach zawodowych, o urlopach 
macierzyńskich, o zmianie usta 
wy o radach narodowych.

Uchwalenie niektórych spo­
śród wymienionych aktów po­
ciągnie za sobą nie tylko wpro­
wadzenie nowych rozwiązań 
różnych konkretnych proble­
mów, ale również porządkowa­
nie systemu prawnego. Np. kie­
dy wejdzie w życie Kodeks 
Pracy, przestaną obowiązywać 
52 akty prawne, w tym rów­
nież pochodzące z okresu mię­
dzywojennego.

Łatwiej uporządkować usta­
wodawstwo niż akty wykonaw 
cze (do ustaw) wydane głównie 
przez resorty, niejednokrotnie 
z pominięciem zasady, że pra­
wo powinno być jednoznaczne 
i zrozumiałe dla wszystkich. 
Prawda, że dorobek w porząd-
kowaniu 
znaczny, 
ma laty 
rodzaju

tych przepisów jest 
Kiedy przed kilko- 
zabrano się do tego 
pracy obowiązywało

około 75 000 resortowych aktów 
wykonawczych do ustaw. Z 
tych 75 000 obowiązuje obecnie

około 15 000. Jednakże akcji tej 
nie towarzyszyło przyhamowa­
nie działalności normotwórczej 
ministerstw i urzędów central­
nych. Do owych 15 000 doszły 
więc nowe akty wykonawcze. 
Łącznie może ich być teraz 
ok^ 40 000. Dokładnej liczby 
nikt^tM^ zna: dopiero opraco­
wuje sTpcentralną kartotekę i 
centralny skorowidz aktów 
prawnych.

Ministerstwa i centralne u- 
rzędy mają obowiązek analizo­
wania co 2 lata aktów resorto­
wych, ich weryfikacji i ogłasza 
nia wykazów obowiązujących 
aktów. Da to oczekiwane skut­
ki dopiero wówczas, kiedy bar­
dzo konsekwentnie realizowana 
będzie zasada kompleksowej 
regulacji prawnej (normowa­
nie pokrewnych zagadnień w 
jednym akcie prawnym, a nie 
w kilku lub — co też się zda­
rza.— w kilkunastu). Najważ­
niejsza jest jednak likwidacja 
mitu: przepis dobry na wszy­
stko. Takie przeświadczenie ro­
dzi bowiem w praktyce lawinę 
przepisów, wydawanych kiedy 
tylko wyłoni się jakiś problem, 
chociaż nierzadko mógłby on 
być rozwiązany znacznie sku­
teczniej przy pomocy odpo­
wiednich przedsięwzięć, np. 
kadrowych.

25 czerwca kończą się rozgrywki mistrzowskie sezonu piłkar­
skiego 1971/72, 26 sierpnia tego roku nastąpi otwarcie XX Letnich 
Igrzysk Olimpijskich w Monachium, Kibice sportowi, zwłaszcza 
w Poznaniu, czekają na te dni z dużą niecierpliwością. W czerw­
cu otrzymamy bowiem ostateczną odpowiedź, czy stolica Wiel­
kopolski będzie miała w przyszłym sezonie swego reprezentanta 
wśród najlepszych drużyn piłkarskich naszego kraju. Natomiast 
Olimpiada, to zawsze wielkie przeżycie dla każdego miłośnika
sportu, zwłaszcza obecnie, kiedy dzięki rozwojowi 
środków masowej informacji, jesteśmy dokładnie 
co dzieje się ciekawego na olimpijskich arenach.

Tak więc najbliższe tygodnie i miesiące będą dla

technicznemu 
informowani.

kibiców bar-
dzo interesujące. Czekamy na finisz piłkarzy i kandydatów do 
reprezentacji Polski na Igrzyska Olimpijskie.

Jak na razie piłkarze graja ze zmiennym szczęściem, chociaż 
Lechowi fortuna raczej sprzyja. Stracił co prawda punkt w Sta­
rachowicach, ale jeden z jego najgroźniejszych rywali — Górnik 
Wałbrzych, przegrał pojedynek ze Śląskiem Wrocław i poznania­
cy mają jeden punkt przewagi nad piłkarzami z Wałbrzycha. Do 
końca rozgrywek pozostało jeszcze pięć kolejek spotkań i na 
pewno jeszcze nieraz nasze nerwy będą wystawione na ciężką 
próbę.

Odnosi się to również do ligi międzywojewódzkiej, chociaż tam 
sytuacja po ostatniej kolejce spotkań uległa poprawne. Olimpia 
rozgromiła słupskiego Gryfa, Zagłębie Konin wygrało w Gdań­
sku z prawie pewnym II-ligowcem, miejscową Lechią. a Warta 
wywiozła punkt z Bydgoszczy, Nawet Calisia po okresie niepo­
wodzeń zaczyna wygrywać i rozpoczęła marsz w górę tabeli gru­
py zachodniej. Czy uda się jej wydostać ze strefy spadkowej — 
zobaczymy.

Z coraz większym zainteresowaniem mówi się również o Olim­
piadzie. Wyniki jakie na całym świecie zaczynają uzyskiwać 
przedstawiciele dyscyplin olimpijskich wskazują, że walka o me­
dale w Monachium będzie niezwykle zacięta. Odnosi się to przede 
wszystkim do lekkoatletyki gdzie, jak przypuszczała fachowcy 
do rywalizacji największych potęg światowych ZSRR — USA —
NRD. mogą się wtrącić i to w znacznie większym niż 
przednich olimpiadach stopniu, reprezentanci trzeciego

Już niedługo poznamy polskich olimpijczyków, chociaż 
których dyscyplinach jest sporo pewniaków, ale i oni

na po­
świata.
w nie- 
musza

M. Ł.

niezwykle intensywnie trenować, jeżeli myślą o olimpijskich 
punktach, nie mówiąc już o medalach. W olimpijski finisz trzeba 
włożyć wszystkie siły, konkurencja jest bowiem coraz większa. To 
samo zresztą odnosi się do piłkarzy.

MACIEJ STABROWSKI

Zamiary i siły
Każdy występ artystyczny jest 

niewątpliwie wyczynem wielkiej 
miary, choć dla mało zoriento­
wanych, koncert stanowi wyłącz 
nie chwilę mniej lub więcej mi­
łych przeżyć, a działanie artysty 
rzadko kiedy bywa określane ja 
ko praca. Trzeba jednak uświa­
domić sobie jej ogrom, składa 
jący się na końcowy wynik, na 
tę chwilę pobytu na estradzie, 
gdzie już praca muzyka nie po­
winna sprawiać wrażenia poko 
nywania jakichkolwiek trudności. 
Występ artystyczny to nie tylko 
zamienianie graficznych znaków 
(nut) na dźwięki; jest to rów­
nież bardzo osobisty dialog z 
publicznością, przekazywanie 
jej własnego spojrzenia na wy­
konywane dzieło. Rzecz jasna, 
iż tylko znakomite opanowanie 
rzemiosła pozwala na uzyska­
nie tego artystycznego efektu.

Najefektowniejszą 
powiedz! muzyka jest 
wykonanie koncertu 
trą, jednak o wiele

formą wy- 
wprawdzie 
z orkies- 
odpowie-

dzialniejszym zadaniem jest re- 
c” Tutaj artysta działa na es­
tradzie w zupełnym osamotnie­
niu. zdany wyłącznie na własne 
siły w tej specyficznej sytuacji 
styku ze słuchaczami. Wszystko

to sprawia, że recital jest nie­
zwykle ciężką próbą, sprawdzia 
nem obnażającym osobowość 
wykonawcy, lub ujawniającym 
jej brak. Dlatego zapewne tak 
niewielu polskich muzyków po­
dejmuje ryzyko wystąpienia z 
recitalem.

A że ryzyko to jest istotnie du 
że, można się było przekonać 
podczas recitalu fortepianowe­
go Barbary Grajewskiej, która 
wystąpiła 23 maja w auli UAM 
z bardzo ambitnym programem: 
Sonatą Es-dur (HB 52) J. Haydna, 

II Sonatą S. Prokofiewa, So­
natą f-moll J. Bramhsa i „Gas- 
pard de la nuit“ M. Rave- 
la. Na ogół każdy pianista — le­
piej czy gorzej grający wykazu 
je jakieś swoiste cechy, odróż­
niające jego sztukę odtwórczą 
od innych. Natomiast o grze B. 
Grajewskiej mogę powiedzieć 
tylko tyle, że było to wykonanie 
czterech trudnych, zróżnicowa­
nych stylistycznie pozycji, zgod 
nie z obowiązującymi, „szkolny 
mi" zasadami. Mimo szczerych 
chęci, nie mogłem się dosłuchać 
indywidualności pianistki, pró­
by wzbogacenia emanujących z 
kompozycji wrażeń własnymi 
przekonaniami artystycznymi,

swoim stosunkiem estetycznym 
do ogólnie uznanych wartości. 
Nie wiem zatem, co pianistka 
chciała „powiedzieć", jakie pa­
sje wewnętrzne wyrazić. Bo na 
pewno nie owo zbyt często za­
wodzący rzemiosło, które, choć 
by i było doskonałe, nie stano­
wi we współczesnej pianistyce 
autonomicznej wartości.

W piątek, 26 maja przedsta­
wił się poznańskiej publicznoś­
ci Warszawski Zespół Oriental­
ny, który wystąpił również w 
auli UAM z koncertem kame­
ralnym pt. „Wschód w muzyce 
i poezji". Zespół ten, działający 
pci kierownictwem Czesława 
Kwiecińskiego zapoznał nas z 
bardzo zafałszowanym obrazem 
orientalnej muzyki. Wysokie za­
pewne ambicje Zespołu i jego 
kierownika rozbiły się doszczęt 
nie o zupełny brak wyczucia spe 
cyficznego kolorytu tej muzyki. 
Zbyt wiele mam zastrzeżeń do 
opracowań, układu programu, 
sposobu wykonywania itp„ by ie 
tutaj wyszczególniać. Stwierdzę 
tylko, iż utrzymywanie się Ze­
społu przez z górą 10 lat jest 
dowodem szerzenia się kultu 
niekompetencji, a piątkowy kon 
cert był nietaktem wobec na­
stawionych na poważną imprezę 
poznańskich słuchaczy. Gdyby 
„chińskiej" muzyki opracowane! 
przez Cz. Kwiecińskiego posłu-
chali Chińczycy, pośmialiby 
raz szczerze a serdecznie!

ANDRZEJ SATURNA

się

Na piłkarskich boiskach
I LIGA

Górnik — Zagłębie Sosnowiec 
Legia — Gwardia 
Pogoń — Ruch
Polonia — Stal Mielec
Stal Rzeszów — Szombierki 
Wisła — Zagłębie Wałbrzych 
Odra — ŁKS

II LIGA
Arka — Piast
GKS — Garbarnia
Motor — Włókniarz
AKS — Hutnik
Górnik ROW — Start 
Star — Lech
Slask — Górnik Wałbrzych 
Zawisza — Urania

GRUPA ZACHODNIA
3:0 
2:0
1:0 
0:1
5:0

7:0 
1:0
3:2 
0:0

0:0
LIGA MIĘDZYWOJEWÓDZKA

GRUPA PÓŁNOCNA 
Polonia — Warta 
Zastał — Bałtyk 
Stoczniowiec — Kujawiak 
Olimpia Elbląg — Arkonia 
Olimpia Poznań — Gryf 
Lechia — Zagłębię K.
Gwardia — Wisła Tczew 
Czarni — Elana

u:o 
o:2 
3:0 
2:0 
5:2 
0:2 
1:0 
i:o

Unia Racibórz — Calisia

KLASA OKRĘGOWA

Obra Kościan — Tur Turek 
Calisia II — Sparta Szamotuły 
Przemysław P-ń — Polonia L.
Warta II P-ń 
I.ech II P-ń - 
Dyskobolia -

- Ostrovia 
Błękitni Wr. 
Włókniarz Kai.

Polonia P-ń — MKKS Kępno
Olimpia II P-ń Grunwald

W naszym 
obiektywie

1:2
1:2

3:0

4:0
1:0

Środa godz. 17.30

Lech Motor
na Stadionie im. 22 Lipca

Już w najbliższą środę piłkarze 
poznańskiego Lecha, rozegrają ko 
lejne spotkanie o mistrzostwo II 
ligi. Na Stadionie im. 22 Lipca 
zmierzą się oni z Motorem Lublin; 
mecz ten rozpocznie się o 
godz. 17.30. Przedsprzedaż biletów 
(normalnych i ulgowych) prowadzi 
sekretariat KKS Lech — ul. Mar­
chlewskiego 142, dzisiaj w godz. 
7.30 — 19 oraz w środę od 7.30 
do 14. Kasy stadionu w dniu me­
czu będą otwarte od godz. 15. Krzysztof Kaźmierczak

W nowoczesnej gospodar­
ce niemal wszystko, co 
do niedawna było wy­

rzucane na hałdy, palone 
czy topione, przestaje za­
wadzać. Przerabiane, podda­
wane skomplikowanym proce­
som chemicznym odpady stają 
się nowymi, cennymi surowca­
mi.

Szukamy materiałów dla budownictwa

Awans popiołów

decyzja
Już jutro w hiszpańskim mieście 

Burgos rozstrzygną się losy olim­
pijskich paszportów polskich pił­
karzy. Tego dnia, na miejscowym 
stadionie, reprezentacja olimpij­
ska Hiszpanii podejmie w ostat­
nim eliminacyjnym spotkaniu w 
grupie II — piłkarzy Bułgarii. Wy 
nik tego pojedynku zadecyduje o 
tym, która z drużyn: Polska czy 
Bułgaria grać będzie w olimpij­
skim finale w Monachium.

Przegrana Bułgarów w Burgos 
lub nawet remis automatycznie 
zapewnia awans piłkarzom pol­
skim. Zwycięstwo reprezentacji 
Bułgarii jedną bramką (1:0, 2:1, 
3:2 itd.) doprowadzi — zgodnie z
regulaminem do trzeciego de-
cydującego pojedynku Bułgaria — 
Polska na neutralnym terenie. 
Wygrana Bułgarów w każdym wyż 
szym stosunku zapewnia im prawo 
gry w Monachium.

W poniedziałek piłkarze bułgar­
scy wyjechali do Burgos w nastę­
pującym składzie; bramkarze: Go 

Tanów i Kostadinow, obrońcy: Za- 
firow, Żeczew, Weliczkow. Iwkow, 
Jenów, pomocnicy: B. Kolew, De- 
new. Bonew, Aleksandrów, napa­
stnicy: Petkow, Cwetkow, Wasilew, 
Michajłow.

Prasa hiszpańska poświęca me­
czowi bardzo mało miejsca. Brak 
również i zainteresowania spotka 
niem wśród kibiców i działaczy.

Według skąpych informacji na­
pływających z obozu piłkarzy hisz 
pańskich ..jedenastka" na mecz w 
Burgos będzie oparta na zawodni 
kach. którzy wystąpili w meczu z 
Polską w Szczecinie, (o-za)

dalekopisem
ZŁOTY MEDAL

DI.A POLSKIEGO FIATA
W poniedziałek odbyło się w Ate 

nach uroczyste zakończenie rajdu 
Akropolu i wręczenie nagród je­
go zwycięzcom. Polska załoga An­
drzej Jaroszewicz — Andrzej Szulc 
na Polskim Fiacie 1500 otrzymała 
zloty medal za zwycięstwo w swo 
jej klasie.

FEDYCZAK TRZECI W SUHL
Na międzynarodowych zawodach 

strzeleckich w Suhl zakończono w 
poniedziałek cztery kolejne konku 
rencje.

W strzelaniu z pistoletu sylwet­
kowego (pd 6) bardzo dobrze za­
prezentował się Zbigniew Fedy- 
czak. który wywalczył 3 mieisce 
z wynikiem 593. Taki sam rezultat 
uzyskali dwaj pierwsi zawodnicy.

POZNAŃSKIE MODELE 
PŁYWAJĄ NAJSZYBCIEJ

W Łodzi zakończyły się ogólno­
polskie centralne zawody elimi­
nacyjne modeli pływających zdał 
nie kierowanych i prędkościo- 
wych, zorganizowane przez Ligę 
Obrony Kraju.

W klasie statków l okrętów zdał 
nie kierowanych zwyciężył Kumnf 
(Poznań) 192 pkt., przed Kosmala 
(Poznań) 182 pkt.

WYŚCIG DOOKOŁA ANGLII
W poniedziałek rozpoczął się 

wyścig kolarski dookoła Anglii. 
Pierwszy etap długości 169 km. 
Na metę wpadla 6 osobowa grup­
ka, z której najszybciej finiszo­
wał Holender de Borę — 4:19.35. 
Doskonale spisał sie Józef Kaczma 
rek zajmując drugie miejsce.

PIORUN ZABIŁ PIŁKARZA
Podczas towarzyskiego meczu 

piłkarskiego w Casteran (Płd. Ho 
landia) piorun zabił 23-letniego 
Charlesa Taulingsa. Lekarze stwier 
dzili zgon na miejscu, (o-za)

Turniej tenisowy 
o puchar MTP

(Stare

Np. dym węglowy, zawiera­
jący tzw. popioły lotne, w wie­
lu krajach Europy i Ameryki 
Płn. wykorzystuje się przy pro 
dukcji materiałów budowla­
nych.

A jak się ta sprawa przedsta 
wia u nas? Przeciętna elektrow 
nia polska, zaopatrzona w ele­
ktrofiltry, zatrzymuje tych po­
piołów około 150 tys. ton rocz­
nie. Ostatnio tym surowcem za 
jęła sie grupa naukowców z 
Instytutu Przemysłu Wiążą- 
cych Materiałów Budowlanych. 
Inżynierowie A. Karkowski. E. 
Nowak i R. Szromby opraco­
wali nową metodę produkcji

kruszywa lekkiego z popiołów 
lotnych. Stanowić ono będzie 
cenną domieszkę do betonu.

Atrakcyjność polskiej meto­
dy polega na tym, że zamiast 
spiekania zgranulowanych ka­
wałków popiołu zmieszanego z 
węglem w piecu rusztowym, 
używa się do tego celu pieca 
obrotowego, który pozwala na 
regulowanie temperatury. No­
wa metoda nie wymaga rów­
nież ujednoradniania popiołu 
pod względem zawartości wę-
gla, jak i dodawania nie-
zbędnego przy piecach ruszto­
wych — kosztownego ługu: za­
stępuje go zwykła glina. W cza 
sie procesu wypalania w piecu 
obrotowym zgranulowane w 
formie kuleczek kawałki popio 
łu pęcznieją i pod wpływem 
temperatury powiększają swą 
objętość.

Tak powstałe kruszywo jest

tanie (zdaniem wspomnianych 
pracowników IPWMB koszt je 
go produkcji nie powinien prze 
kraczać 160 zł za 1 m sześć.). 
Ponadto z uwagi na właściwoś 
ci izolacyjne będzie można za­
miast trójwarstwowych — pro 
dukować ściany jednowarstwo 
we. Przyczyni się to do zmniej­
szenia grubości ścian osłono­
wych o jedną czwartą. Ważne 
jest również, że kulisty kształt 
kruszywa powoduje lepszą u- 
rabialność betonu, porowatość 
zaś wewnętrzne masy kulek 
nadają mu większe własność-' 
izolacyjne.

Powstaje jednak problem 
przyszłej lokalizacji fabryki 
kruszywa. Czy ma być ona zbu 
dowana przy fabryce domów 
'— czy też elektrowni? Na to 
pytanie muszą odpowiedzieć e- 
konomiści.

Zagłębie i Prosną 
na pierwszych miejscach

Miasto) został zwycięzcą XIII 
Małego Wyścigu Pokoju „Ex- 
pressu Poznańskiego". Na zdję 
ciu: zwycięzcy ostatniego eta­
pu: 1. K. Kaźmierczak, 2.^ M. 

Kluj i 3. P. Dobraszek.

W środę 31 bm. na kortach Olim 
pii na Golęcinie rozpoczyna się, 
dwunasty już z kolei, międzynaro 
dowy turniej tenisowy o puchar 
MTP. W turnieju zapowiedziało 
swój udział wielu czołowych za­
wodników z Czechosłowacji, NRD 
i ZSRR. Startować również będzie 
poza Gąsiorkiem i Nowickim wie­
lu czołowych polskich zawodników.

Początek turnieju w środę o 
godz. 17. Bliższe szczegóły poda­
my w numerze jutrzejszym, (s)

J. K.

Czwarta, eliminacyjna runda roz 
grywek o drużynowe mistrzostwo 
Polski w boksie, w której starto­
wały cztery zespoły Wielkopolski, 
przyniosła sukces reprezentantom 
Zagłębia Konin i Prosny Kalisz. 
Zespoły te zdobyły pierwsze miej­
sca w swoich grupach.

Sokół zajął drugie miej­
sce za Gwardią W-wa (140 pkt.), 
uzyskując 124 pkt., pozostawiając za 
sobą drużynę Mazura — 121 pkt. i 
Wisłę Tczew — 93 pkt. Olimpia 
po spotkaniach w Opolu zajęła 
również drugie miejsce z 124 pkt. 
wyprzedzona przez BBTS 155 pkt. 
Dwa dalsze miejsca zajęły zespoły 
Odry 107 pkt. i Włctoria Jawo­
rzno — 92 pkt. /

Prosną 1 Zagłębie I ubiegać się 
więc będą o tytip mistrza Polski 
na rok 1972. wśród dalszych 10 dru 
żyn. które zajęły w eliminacjach 
pierwsze miejsca. W razie ewentu 
alnego reaktywowania I i II ligi, 
zespoły Konina i Kalisza mają do 
ważne szanse na miejsce w eks­
traklasie, Olimpia i Sokół nato­
miast w n lidze.

Bieg na 3000 metrów podczas zawodów w Poznaniu, wygrał 
prowadzący od startu do metv H. Wiezik z AZS-u w czasie 

8.35,8-
Fot. (2) — k. Przychodzi
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Bank Polska
^1) KASA OPIEKI

ZAWIADAMIA O URUCHOMIENIU 
PUNKTU SPRZEDAŻY 

towarów eksportu wewnętrznego

Sprzedam nowy kajak 
składak „Neptun”. Tele-
fon 670-797. 14071g

w KALISZU ,ul. 3 Maja 21

Tapczany dwa jednooso­
bowe, wyszkowskie — 
oranż. Litewska 3 m. 2.

15254g

wGORZOWIE Wielkopolskim, ul.
Marcinkowskiego 1.

POLECAMY TOWARY KRAJOWEJ

PRODUKCJI EKSPORTOWEJ

Sprzedam psa boksera — 
maść pręgowata, wiek 
dziewięć miesięcy. Poznań 
Leszczyńska 43, tel. 659-38. 

15277g
Tanio sprzedam Jawę. Du 
szna 3 (Findera, Hetmań­
ska). 15427g

oraz ZAGRANICZNEJ.
Sprzedaż za waluty wymienialne i bony 
towarowe Banku PKO.

Sprzedam stuletni bufet, 
amerykankę, stół okrąg­
ły. Strusia 8 m. 12, godz.
10—19. 15633g

ZAPRASZAMY — ŻYCZYMY

Sprzedam radio samocho 
dowe Stern Roiły, Pogod-
na 86b m. 2. 15727g

POMYŚLNYCH ZAKUPÓW.
342-K 2

KOMUNIKAT

Z OKAZJI 15 - LECI A 
Poznańska Gra Liczbowa „Koziołki” 
ORGANIZUJE PODWÓJNE LOSOWANIE 

w dniu 4 czerwca 1972 r.
— I losowanie odbędzie się w Gnieźnie przy 

placu Bohaterów Stalingradu o godzinie 12, 
— II losowanie w Poznaniu na Starym Ryn­

ku o godzinie 12, 
NA KTÓRE UFUNDOWAŁA 
SPECJALNE NAGRODY:

♦ 1 samochód osobowy 
„Warszawa” — oraz

♦ premie w wysokości 1.500,— zł
Nagrody te przeznacza się na trzycyfrową koń 

cówkę banderoli V-zakładowych kuponów zło­
żonych na podwójne losowanie w 786 grze.

Natomiast na kupony złożone tylko na I lo­
sowanie przeznacza się premie pieniężne w wy­
sokości po 2.500,— zł na czterocyfrową końcówkę 
banderoli na kupony V-zakładowe i po 500,— zł
na kupony I-zakładowe. 4979-K1

© Praca © Manka
Przyjmę pomoc do dziec­
ka na kilka godzin dzien­
nie. Nad Wierzbakiem 
29a m. 4. 15334 g
Przyjmę zaraz stolarza sa 
modzielnego i ucznia. Sto 
larnia Tadeusz Matela — 
Poznań, Ułaszyha 11 —
Dębiec, dojście Sosnową.

15279g
Potrzebny kierowca II ka 
tegorią, najchętniej eme­
ryt. Ławica - Wola, Bes­
kidzka 39, po godz. 19, te
lefon 448-69. 15330g

Sprzedam siatkę parkano 
wą ocynkowaną 3 mm 1 
śrutownik z silnikiem 4‘/t 
kW. Zgłoszenia tel. 719-24. 

15305g

Kupię garaż do „Zasta- 
vy”. Informacje: telefon 
670-797. 14070g

S Kapno Sprzedaż

DZIECKU
sprawisz radość

W DNIU JEGO ŚWIĘTA
ODWIEDZAJĄC

STOISKO „ZABAWEK” i „ART. SPORTOWYCH”

na I i VIII piętrze

„OKRĄGLAKA

Pracownicy poszukiwani
Centralne Biuro Konstrukcyjne Przemysłu Taboru
Kolejowego w Poznaniu — zatrudni na różnych sta-
nowiskach: ml. konstr., konstr. st. konstr. 
działów:

— INŻYNIERÓW MECHANIKÓW różnych 
ności z dobrą znajomością zagadnień 
— wytrzymałości i statyki konstrukcji

ściennych,
— dynamiki pojazdów,

i kier.

specjał-

cienko-

Pustaki stropowe Aker- 
mana, dostarcza odbior­
com indywidualnym Za­
kład Ceramiki Budowla­
nej, mgr Eugeniusz Sku- 
ra, Gryfów Sl., woj. wroc
ławskie. 229-K2

9 Samochody
Auto Service, Kraszew­
skiego 30 — wykonuje 
wieloletniej trwałości gwa 
rantowane antykorozyjne 
zabezpieczenia podwozi.

13544g

NSU 600 Sport, 2-osobowy 
w idealnym stanie, części 
zamienne, sprzedam. Wia 
domość: ul. Długa 18 m.
2, godz. 8—16.
Ford osobowy

15179g
tanio

sprzedam. Pomiń, Gniez­
no, ul. Rzeźnicka 1. Tel.
36-47 lub 14-88. 15471g
Sprzedam Warszawę M-20 
Poznań - Dębiec, Cedro­
wa 1 m. 1, godz. 16—19.

15645g

Wartburga 312, tanio sprze 
dam. Konin, ul. 20-lecia 
36/38, oglądać po godz. 15. 

417p
Sprzędąm samochody cię­
żarowe marki Star 25 oraz 
Lublin w idealnym sta­
nie. Kazimierz Górny — 
Gniezno, Czerwonej Ar-
mil 187. 425p

Tokarz - frezer oraz u- 
czeń, potrzebni. Poznań, 
Żeromskiego 7. 14452g

Sprzedam Zastawę, stan 
idealny. Adres wskaże 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 428p.

Przyjmę robotnika do po­
mocy murarzom. Telefon
702-71. 15710g

Potrzebny pomocnik do 
murarzy - tynkarzy. Wia­
domość budowa: Wspólna

Samochód Skoda 
w dobrym stanie 
czepę dwukołową 
sprzedam. Nowy 
Kolejowa 3/4.

Octavia 
i przy- 
nową — 
Tomyśl., 

423p

59. 15748g
Kobiety i mężczyzn do 
prac w ogrodnictwie za­
trudnię. Dla zamiejsco­
wych zakwaterowanie 1 
utrzymanie na miejscu. 
Ogrodnictwo Poznań, ul.

Korzystnie sprzedam War 
szawę 204 z wózkiem prod. 
grudzień 1967. Bolesław 
Wormut, Jutrosin, tel. 118. 

437p
Moskwicza okazyjnie

Starołęcka 165. 15808g I cie 7.

sprzedam w bardzo do­
brym stanie. Krzywiń, po 
wiat Kościan, Przedmieś-

443p

Dnia 26 maja 1972 r. zmarła nasza siostra, śp.

ZOFIA KOPERSKA
lat 66

Pogrzeb odbędzie się dnia 
na cmentarzu na Miłostowie

o czym zawiadamia

31 bm. o godz. 11 
(Główna),

Poznań, Krańcowa 9 m. 12.
RODZINA

15793g

Dnia 25 maja 1972 roku zmarł nasz ceniony, 
były pracownik 1 serdeczny kolega

MGR INŻ. - ARCH.

WŁADYSŁAW PAWLINA

n

Rodzinie Zmarłego wyrazy serdecznego współ­
czucia składają

Dyrekcja, Rada Zakładowa, POP, 
koleżanki i koledzy 

BPBBO „Miastoprojekt” — Poznań 
5138-K’

Dnia 28 maja 1972 r. zmarł, opatrzony Sakra­
mentami św., po długiej i ciężkiej chorobie, 
przeżywszy lat 66 nasz ukochany mąż, ojciec, 
teść i dziadek,

WACŁAW MAJCHRZAK
Pogrzeb 

o godz. 13
odbędzie się w środę, dnia 31 bm.
na cmentarzu Miłostowo (Główna),

o czym zawiadamiają
żona i rodzina

Poznań. Rynek Sródecki 17 m. 21. 158 00?

W dniu 26 maja br. zmarł nagle nasz pracow­
nik

WŁADYSŁAW GOŁĄBEK
w którym utraciliśmy serdecznego przyjaciela 
i współpracownika.

Wyrazy głębokiego współczucia Rodzinie 
Zmarłego składają

Dyrekcja, Rada Zakładowa 
współpracownicy 

Przedsiębiorstwa Miejski Handel Detaliczny 
Artykułami Spożywczymi w Poznaniu.

Pogrzeb odbędzie się dnia 30 maja 1972 r. o go­
dzinie 13 na cmentarzu komunalnym na Miło­
stowie.

5157-K1

CZAS OTWARCIA 9 — 19.
5O24-K1

— klimatyzacji i wentylacji,
— instalacji hydraulicznych i pneumatycznych 
— programowania obliczeń na maszyny cyfroi 

we,
— układów napędowych 1 przekładni, 
— konstrukcji pojazdów szynowych;

— INŻYNIERÓW i TECHNIKÓW — automatyków, 
elektroników i elektryków, szczególnie ze spe­
cjalnością „trakcji elektrycznej” do prac kon­
strukcyjno - badawczych.

— INŻYNIERA BUDOWNICTWA — z praktyką 
i uprawnieniami do nadzoru robót budowlanych

— TECHNIKA INSTALATORA — do prac inwe­
stycyjnych

— TECHNIKA MECHANIKA — z odpowiednim 
przeszkoleniem na stanowisko inspektora bhp

— i p. poż
— MAGISTRÓW EKONOMII — do analiz technicz­

no - ekonomicznych.
Warunki płacy 1 pracy do omówienia w Dziale 

Kadr, po nadesłaniu szczegółowego życiorysu pod
adresem CBK - PTK 
231/239.

Poznań, ul. Dzierżyńskiego 
’ K4180

DYREKCJA MEDYCZNEGO STUDIUM ZAWODOWEGO 
w Poznaniu, ulica Mostowa 6, telefon 599-20 i 596-25 

ZAWIADAMIA, 
że przyjmuje do dnia 15 czerwca bież, roku

ZGŁOSZENIA KANDYDATEK
na rok szkolny rozpoczynający się we wrześniu br-
Nauka w Studium jest bezpłatna i trwa 2 lata- 

Możliwość uzyskania stypendium żywieniowego, 
a dla zamiejscowych mieszkania w Domu Słuchacza. 

Warunki przyjęcia: matura lub ukończenie szkoły średniej, dobry 
stan zdrowia, wiek 17—35 lat. Do podania należy dołączyć świadec­
two dojrzałości lub świadectwo ukończenia szkoły średniej. K2789

Sprzedam Stara 25. Stani­
sław Machnik, Ostrów 
Wlkp., Majakowskiego 3^
tel. 27-81.

Lokale
434p

Panom pokój odstąpię, 
Łomżyńska 23 (Warszaw-
skie — pętla). 1658Hg
Zamienię jednopokojowe 
mieszkanie na większe w
starym budownictwie.
Bardzo korzystne warun­
ki. Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 13223g.
Warsztat ślusarsko mecha 
niczny lub lokal wezmę 
w dzierżawę. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
14453g.

@ Nierucohmo ści
Działkę 1 ha (oparkanio- 
ną) z budynkiem gospo­
darczym 290 m* na ogrod 
hictwo i hodowlę przy Po 
znaniu sprzedam. Oferty 
„Prasa'", Grunwaldzka 19 
dla 15112g.

Zalesioną działkę budów 
laną o pow. 1.800 ms w 
Puszczykówku sprzedam. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 15006g.

Sprzedam domek jedno­
rodzinny z ogrodem. Lu­
bonia, pow. Leszno. 431 p

Dnia 26 maja 1972 roku zmarła

IRENA PRZYGODZKA
uczennica kl. HI Zasadniczej Szkoły Gastrono­
micznej w Poznaniu.

Żegnamy Ją z głębokim żalem, a Rodzinie 
Zmarłej najserdeczniejsze wyrazy współczucia 
składają:

Dyrekcja, Grono Pedagogiczne 
Komitet Rodzicielski i młodzież 

Zasadniczej Szkoły Gastronomicznej 
i Technikum Gastronomicznego w Poznaniu.

Dnia 27 maja 1972 r. po długiej chorobie zmarł 
mój drogi mąż

FLORIAN KIESSLING
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 30 bm. 

o godz. 11 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona

2 O N A
15766g

W dniu 38 maja 1972 r. zmarł najdroższy mąż 
1 tatuś, lat 54

dr BERNARD DRAHEIM
lekarz - chirurg

odznaczony Złotym Krzyżem Zasługi, Odznaka 
1000-lecia Państwa Polskiego, Odznaką Rozwd 
Województwa Poznańskiego, były więzień obo­
zów Dachu, Mauthausen, Gusen.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 31 bm. 
o godz. 16.30 z gmachu Prezydium Powiatowej 
Rady Narodowej w Kole.

O tym zawiadamiają w głębokim smutku
pogrążeni

żona, córka, syn, rodzice 
oraz rodzina

1581

W dniu 24 maja 1972 r. zmarł wybitny pisarz

MICHAŁ CHOROMANSKI
autor licznych powieści, opowiadań i drama­
tów, laureat Nagrody Młodych Polskiej Akade­
mii Literatury w r. 1933 za głośną powieść „Zaz­
drość i medycyna”. Odznaczony Krzyżem Ofi­
cerskim Orderu Odrodzenia Polski.

W Zmarłym literatura polska straciła wielkie­
go artystę i mistrza słowa.

DYREKCJA i PRACOWNICY 
Wydawnictwa Poznańskiego.

__ __________________________________________5155-K1

Sprzedam 2 działki bu­
dowlane o łącznej po­
wierzchni 4.700 ms, Suchy 
las, ul. Poziomkowa. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 14835g.
Sprzedam działkę z do­
mem jednorodzinnym o- 
raz dwie działki pod bu­
dowę po 25 ar. Pleszew, 
Koźmińska 5. 426p
Sprzedam domek jedno­
rodzinny willowy z du­
żym ogrodem, wolno sto­
jący z zabudowaniami, 
ładnie położony, w Gro­
dzisku Wlkp., ul. Powst. 
Chocieszyńskich 40. 433p

Zquby 9 Różne
Zgubiłem Srebrny Krzyż 
Zasługi na ulicy Głogow 
skiej, Kordeckiego. Zna­
lazcę proszę o zwrot za 
wynagrodzeniem na ulicę 
Kordeckiego 24 m. 4 — 
Stanisław Ogrodowski.

15561g
Cyklinowanie parkietów, 
podłóg, lakierowanie. Tel.
647—95. 11282g

Oddam pranie w dom.
Zgłoszenia: tel. 67-07-97.

14O72g
Bezpyłowe cyklinowanie 
parkietów, podłóg, lakie­
rowanie. Telefon 67-11-24. 

15643g

Q Matrymonialne
Biuro Matrymonialne — 
„Małżeństwo”, Poznań, Li 
belta 29 — poleca swoje 
usługi w kojarzeniu mał­
żeństw. Dysponujemy o- 
fertami zagranicznymi. 
Czynne godz. 15—1S.

13079g
Nauczycielka, lat 29, pan­
na, wzrostu średniego, po 
siadająca nieruchomość 
pozna odpowiedniego pa­
na w celu matrymonial­
nym. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 444p.
Wdowa samotna rencist­
ka samodzielnym miesz­
kaniem pozna kulturalne 
go pana do lat 69. Cel 
matrymonialny. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 13310g.
Panna po trzydziestce 
średnim wykształceniem 
własnym mieszkaniem pó 
zna pana. Cel matrymo­
nialny. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 
13265g.
Inżynier po czterdziestce 
przystojny pozna panią 
około 30, pogodną sytuo­
waną lubiącą turystykę 
samochodową. Cel matry 
monialhy. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 
13O22g.

tDnia 28 maja 1972 r. zakończyła swoje pra­
cowite życie po długich i ciężkich cierpie­
niach, namaszczona Olejami św., nasza ukochana 

matka, teściowa i babunia, śp.

WŁADYSŁAWA MAKOWSKA
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 31 bm. 

o godz. 12.30 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążeni
córka, syn, synowa, zięć i wnuczki

Poznań, Poznańska 27 m. 4. 15714g

tW dniu 26 maja 1972 r. odeszła od nas w 18 
wiośnie życia, po krótkich lecz ciężkich cier­
pieniach nasza najukochańsza córeczka, siostra 

szwagierka i ciocia, śp.

IRKA PRZYGODZKA
Pogrzeb odbędzie się dnia 30 maja 1972 roku 

o godz. 10.50 na cmentarzu górczyńskim.
W głębokim smutku pogrążeni 

rodzice, siostry, brat, szwagier 
i siostrzeniec

Poznań, ul. Albańska 15. 15721g

tW dniu 28 maja br. zmarła, opatrzona Sa­
kramentami św., nasza najdroższa matka, 
teściowa, babcia 1 prababcia, śp.

MARIANNA JUSKA
z domu VOGT

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 31 bm. 
o godz. 11.10 na cmentarzu górczyńskim,

o czym zawiadamia pogrążona w smutku

Poznań, Długa 9/8.
RODZINA

15758g

tz głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
27 maja 1972 r. zmarł, opatrzony Sakramen­

tami św., w wieku 79 lat mój ukochany mąż, 
nasz drogi i troskliwy ojciec, dziadziuś, brat, 
teść i wujek, śp.

STANISŁAW PRUSINOWSKI 
powstaniec wielkopolski, 

b. więzień polityczny obozów koncentracyjnych
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 31 bm. 

o godz. 13.05 z kaplicy cmentarnej na Junikowie,
W smutku pogrążona

Poznań, ul. Wolsztyńska 13.
RODZINA

15795g
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Biuro Projektów Gazownictwa „Gazoprojekt”, Zes­
pół Pracowni Zamiejscowych w Poznaniu, ul. Grobla 
15, tel. 742-21, w. 205 — zatrudni zaraz

2 MASZYNISTKI — praca w akordzie.
Warunki pracy i płacy do uzgodnienia w BPG — 

„Gazoprojekt” w Poznaniu, ul. Grobla 15, pokój 103.
14479g

Przetargi
Spółdzielnia Pracy Fryzjersko - Kosmetyczna w Po­
znaniu, ul. Garbary 64, tel. 539-58 — ogłasza PRZE­
TARG NIEOGRANICZONY na sprzedaż 1 SAMOCHO.
DU marki Zuk A03 — ładowność 900 kg.

Cena wywoławcza 42.161,— zł.
Przetarg odbędzie się W dniu 12 czerwca 1972 r.

Poznaniu, przy ul. Garbary 64, o godz. 10.
Przystępujący do przetargu winien najpóźniej 

przeddzień przetargu złożyć wadium w wysokości 
proc, ceny wywoławczej w kasie przedsiębiorstwa

w

w 
10 
w

Poznaniu, Dom Usług, ul. Czerwonej Armii 52/56, III 
piętro, pokój nr 304.

W/w pojazd można oglądać w dniu 10 i 12 czerwca
br. przy ul. Garbary 64. 4842-K1
Spółdzielnia Pracy „Samochód” Poznań, ul. Jackow­
skiego 49 — ogłasza PRZETARG NIEOGRANICZONY 
na wykonanie KAPITALNEGO REMONTU prasy mi- 
mośrodowej o nacisku 100 t, typ PMS 100A.

Termin wykonania remontu ustala się na dzień 31. 
VIII. 1972 r.
Oferty w zalakowanych kopertach z napisem — 

„Przetarg” należy składać do dnia 15. VI. 1972 roku 
w sekretariacie Spółdzielni.

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w dniu 15. VI. 1972 
roku.

Spółdzielnia zastrzega sobie prawo wyboru oferen­
ta. W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa 
państwowe, spółdzielcze i prywatne.

Bliższe informacje można otrzymać w Dziale Głów-
nego Mechanika Spółdzielni. 4776-K1
Spółdzielnia Inwalidów Ochrony Mienia i Usług Róż­
nych w Poznaniu, ul. Konfederacka, barak 2 — ogła­
sza PRZETARG NIEOGRANICZONY na wykonanie 
niżej wymienionych prac:

a)

b)

C) 
w

prace elektryczno - mechaniczne: konserwacja 
i naprawy bieżące prasowalnic elektrycznych 
typ MG-3 E;
prace ślusarskie — czujki termiczno - wstrząso­
we (kasowe) oraz inne;
prace stolarskie — różne.
przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa

gosoodarki usnołecznionej i nieusnołecznionej
Oferty należy kierować do Sekcji Inwest. Admini­

stracyjnej Spółdzielni, w terminie 14 dni od daty 
ukazania się niniejszego przetargu.

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w dniu "następ­
nym po upływie w/w terminu o godz. 10

Spółdzielnia zastrzega sobie prawo wyboru ofert, 
względnie unieważnienie przetargu bez podania przy­
czyn.

Szczegółowych Informacja co do rodzaju wykona­
nia w/w prac udzieli Sekcja Inwestycyjno - Admini-
stracyjna Spółdzielni. 4717-K1
Przedsiębiorstwo Hydrogeologiczne w Poznaniu, ul. 
Wilczak 45/47, tel. 580-91 — OGŁASZA PRZETARG 
Ina sprzedaż KOTŁA CENTRALNEGO OGRZEWANIA 
typ ES-ZET, powierzchnia ogrzewalna 15 m*. ciśnie- 
'nie pary 25 mm H»O, rok budowy 1963, producent: 
Spółdzielnia Pracy Budowy Kotłów C. O. i Usług 
Metalowych — Gdańsk, ul. Szuwary 9.

Przedmiot przetargu można oglądać codziennie 
przy ul. Sytkowskiej 43 (obok stacji kolejowej Po­
znań - Wola, na terenie Bazy Wojewódzkiej Hurtow­
ni Zaopatrzenia Rzemiosła).

Wszelkich informacji w sprawie przetargu udziela 
Dział Energo-Mechaniczny.

Udział w przetargu mogą wziąć jednostki uspołecz­
nione i osoby prywatne.

Oferty prosimy zgłaszać w terminie do 14 dni od 
daty ogłoszenia.

Zastrzega się prawo dowolnego wyboru oferenta.
4757-K1

tW dniu 27 maja 1972 r. zmarł nagle mój mąż, 
ojciec, teść 1 dziadek, przeżywszy lat 66, śp

HENRYK GNIATCZYK
mistrz krawiecki

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 31 bm. 
o godz. 10.30 na cmentarzu górczyńskim.

Żona z córką i zięciem 
oraz rodzina

Poznań. Łukaszewicza 6 m. 11. 15790g

tDnia 27 maja 1972 r. zmarł w Bogu, prze­
żywszy lat 68, śp.

SYLWESTER GRABOWSKI
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 31 bm. . 

o godz. 14.15 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.

W smutku pogrążona
żona z rodziną

Poznań, Powstańcza 1 m. 9. 15763g

tDnia 28 maja 1972 r. zmarła po krAł” 
cierpieniach w wieku 72 lat, moja najuko­
chańsza mama 1 ciocia

LEOKADIA KRZYŻANOWSKA
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 31 bm. 

o godz. 12 na cmentarzu Miłostowo.

W głębokim smutku pogrążony

Poznań, Łomżyńska 60. 15896g

tDnia 27 maja 1972 r. zakończył swoje życie, 
opatrzony Sakramentami św., przeżywszy 
lat 88

CZESŁAW DOMINIK
LACHOWSKI

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 30 bm. 
o godz. 13.05 na Junikowie,

o czym zawiadamia 
siostrzeniec z rodziną

Poznań, ul. ścinawska 68. 15700g
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Ferdynanda 
Feliksa,

Słońce: 3.39—20.02

Jeszcze za mały postęp aktualności

TEATBV
POLSKI — g. 19 „Pokój na go­

dziny”.
OPERA — g. 19 „Pałac Lucype- 

ra”.
OPERETKA — g. 19 „Kraina 

uśmiechu”.

KINA

KINO DOBRYCH FILMÓW MU­
ZA — g. 12.30, 15.30 „Piękność 
dnia” (fr. 18 1.). g. 18 „Pamiętnik 
szalonej gospodyni” (USA 18 1.), g. 
20.15 DKF ,,Kamera” (seans 
zamkn.).

KINO DOBRYCH FILMÓW PA­
ŁACOWE — g. 13, 15.30 Nowe fil­
my dla dzieci, g. 17.30 „Prawda 
przeciw prawdzie” (USA 16 1.), g. 
19.30 seans zamkn.

APOLLO — g. 10, 13, 16.30, 19.30 
„Hello. Doiły” (USA 14 1.).

BAŁTYK — g. 10, 12.30, 15.30, 18, 
20.15 „Umrzeć z miłości” (fr. 16 1.).

GONG — g. 10, 12, 16. 18, 20 „Opo 
wieść do poduszki” (USA 16 1.).

GRUNWALD — g. 15, 17 „Wyzwa 
nie dla Robin Hooda” (ang. 11 1.), 
g. 19.30 „Czworokąt śmierci” (cze­
ski 16 1.).

GWIAZDA — g. 9.30, 11.30, 13.30 
„Popierajcie swego szervfa” (USA 
11 1), g. 15.30. 18. 20.15 ..Harem pa­
na Voka” (czeski 16 1.).

KOSMOS — g. 17, 19.30 „Lala” 
(wł. 16 1.).

MALTA — g. 16, 18, 20 „Zaloty 
pięknego dragona” (czeski 16 1.).

MINIATURKA — g. 15.30, 16.30
..Smocza Jama” (nol. 7 1.), g. 17.30, 
19.30 „Nie pije. nie pali, nie pod­
rywa. ale...” (fr. 16 1.).

OLIMPIA — g. 15, 17.30, „Seksolat 
ki” (nol. 16 1.).

OSIEDLE — g. 15.30, 17.30, 19.30 
„W cieniu gilotyny” (czeski 18 1.).

PANCERNIAK — g. 17.30, 20
„Dwoje na huśtawce” (USA 16 1.1.

RIALTO — g. 10. 12. 14, 16, 18, 20 
„Zwariowany weekend” (fr. 11 1.1.

RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 15. 
17. 19.30 „Viva Tepepa” (wł. 16 1.).

SCALA — g. 16 „Przygody żół­
tej walizeczki” (radź. 7 1.), g. 18, 20 
..Powrót na miejsce wypadku” 
(jug. 16 1.).

WARTA — g. 10, 12, 14. 16 „In­
wazja potworów” (iap. 11 1.), g- 
18. 20.15 „Topkapi” (USA 16 1.).

WILDA — g. 10, 12.30 „Koniokra­
dy” (USA 16 1.). g. 15.30, 18, 20.15 
„Noc mewy” (iap. 18 1.).

WRZOS (Luboń) — g. 18 „Złoto 
Mnrkpnw” <USA 16 1.).

FOTOPLASTIKON — g . 13—20 
„Londyn cz. II — Rodzina Królew-

Plac przy ul. Marchlewskiego (za 
Operetką) — Czeskie Wesołe Mia­
steczko Pardubice — g. 16—22.

DY2URY

SZPITALE: interna, chirurgia 
ogólna, okulistyka, neurologia — 
ul. Walki Młodych 7; laryngologia 
— ul. Przybyszewskiego 47: psy­
chiatria — ul. Szpitalna 29/33.

Pogotowie Ratunkowe dla Po­
znania (Chełmońskiego 20): wvpad 
ki uliczne, tel. 99: nagłe zachoro­
wania w domu. tel. 66-00-66: pora­
dy lekarskie, tel. 637-35; dla pow 
poznańskiego, tel. 566-66.

Telefon Zaufania — nr 586-87 I 
522-51.

Apteki: Dzierżyńskiego 349, Gło­
gowska 107/109. Główna 53. Kórnic 
ka 24. Mickiewicza 22. Słowiańska 
Starołecka 78 (dyżury nocne) 
Marcinkowskiego II (cała dobę).

Centralny Ośrodek Informacji 
Medycznej Służby Zdrowia w Po 
znaniu — tel. 540-93.

RADIO
WTGREK — PROGRAM I: Fala 

1322 m; 7.30 Muzyka, rzeczy in­
teresujące refleksje: 8.08 Repor­
taż; 8.16 Me) na zamówienie: 8.25 
Co słychać w Polsce... na świę­
cie; 8.30 Konc. życzeń; 8.45 W kil­
ku taktach, w kilku słowach: 9 
Dla klasy IV lic. (zajęcia fakulta­
tywne grupy geograficzno-ekono- 
mi^rnej) „Trudna decyzja”; 9.22 Po 
jednej piosence: 9.40 Dla przed­
szkoli „O słoniu, który nie chciał 
trąby” słuch.; 10.05 „Twierdza” 
fragm. pow. Fr. Scholza- 10.25 Mo- 
tywy historyczne w muzyce pol­
skiej: 10.50 Herby ziemi kieleckiej: 
11 Dla kl VI (jęz. polski) „Dzieci 
kapitana Granta”: 11.30 Z archi­
wum jazzu: 11.49 Rodzice a dzie­
cko: 12.25 Z bydgoskiej fonoteki 
muzycznej: 13 Dla kl. IH i IV 
(wych. muzyczne) „Tańczymy iak 
marynarze”: 13.20 Filmowy serwis 
muzyczny: 13.40 Więcej, lepiej, ta­
niej: 13.55 Uwaga — niewypały!; 
14 „Wizerunki” — „Dusza męż­
czyzny” opow. M. Parowskiego; 
14.20 Komnozytor tygodnia — J. ■ 
Fr Haendel- 15.05 Godzina dla 
dziewcząt i chłopców; 16.05 Opinie 
ludzi partii; 16.15 ,1. Brahms 2 pie- 
śni z op. 91; 16.30 Popołudnie z mło 
kością; 18.5n Muz i Aktualn.: 19.15 
Kupić nie kupić, posłuchać warto: 
19.30 Z wydawnictw „Opinia”; 19.35 
Koncert życzeń; 20.30 „Hej nie 
żałuj grajku smyka” — słuchamy 
zesp. regionalnych; 21 Spotkanie 
z Temida; 21.20 Teatr PR — Stu­
dio Klasyczne „Jedzą”; 22.30 Z 
twórczości Mozarta- 23.10 Przeglą­
dy i Doglądy; 23.20 „Fonorama”; 
23.45 Kwadrans rosyjskich roman­
sów; 0.10 Program nocny.

WIADOMOŚCI: 5. 6, 7. 8, 10.
12.05. 15, 16. 20. 23, 24. 1. 2. 2.55.

PROGRAM H: Fala 407 m i UKF 
69,74 MHz; 8-05 10 minut z orkie­
stra dętą: 8.35 „Miałam kocha- 
n-"Tka. utopii sie w studni” — poi 
skie melodie ludowe: 9 Łódzki ko­
łowrotek muzyczny: 9.35 Z życia 
ZSRR; 9.55 Panorama polskiej 
muzyki rozrywkowej: 10.25 „Głupi 
Franek” nowela M. Konopnickiej; 
10.55 Utwory kompozytorów radź, 
i węgierskich: 13 Czas dobrvch 
gospodarzy- 13.15 „Słuchacze nisza 
— my odpowiadamy”: 13.25 Sniewa 
M. Magomajew; 13.40 „Odpo­
wiednie dać rzeery słowo”; 14.05
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w działaniu MPO
Należyte utrzymanie porządku w naszym mieście uzależ­

nione jest w dużym stopniu od sprawnej działalności Miej­
skiego Przedsiębiorstwa Oczyszczania. Jest to jedyne przed­
siębiorstwo, które dba o czystość większości ulic miasta, 
niektórych parków, placów, a także o terminowy wywóz 
śmieci z 12 400 nieruchomości.
Jeszcze przed rokiem miesz­

kańcy zgłaszali do MPO wiele 
oretensji, zwłaszcza jeśli cho­
dzi o nieopróżnianie na czas 
pojemników stojących na po­
dwórzach. W takiej sytuacji 
trudno było utrzymać na nich 
porządek, tym bardziej, że la­
tem zapach z rozkładających 
się odpadków był — mówiąc 
delikatnie — niemiły. Z tą spra 
wą MPO wreszcie się uporało. 
Obecnie tylko w sporadycz­
nych przypadkach zdarza się, 
że na jakimś podwórzu stoją
zapełnione kubły.

W dalszym jednak 
mieć zastrzeżenia do 
jemników na śmieci.

ciągu można 
samych po- 
Zdarza się

wśród nich wiele uszkodzonych. 
MPO posiada obecnie 40 000 pojem­
ników. Średnio rocznie wymienia 
od 7 do 8 tys. kubłów na nowe 
oraz tyleż samo naprawia we włas 
nym zakresie. Z praktyki jednak 
wynika, że zużycie pojemników 
jest większe niż możliwości zastą­
pienia zniszczonych kubłów nowy 
mi lub naprawionymi.

Przed MPO stanął obecnie in 
ny problem. Na dwa istniejące 
wysypiska wkrótce nie będzie 
można już wywozić śmieci. Po 
prostu brak na nich miejsca. 
Trzeba więc znaleźć nowy 
plac. Nie jest to proste ze 
względu na specyfikę terenu 
przeznaczonego na wysypisko. 
Sprawą tą MPO od dawna się 
interesuje; przeprowadza wizje 
lokalne, badania geologiczne 
itp.

Chodzi wszakże o jedną niebaga-

Głucha centrala?
Piątek 26 bm., około godz. 

20.30. Zamawiam w między­
miastowej z numeru 67-13-72 
rozmowę z 'Wrocławiem. Nie­
stety, nie pamiętam numeru 
wrocławskiego, więc podaję 
telefonistce adres abonenta: 
pan F. S., ulica Podwale 47. 
Uprzejmy głos zapewnia, że to 
wystarczy.

Mija półtorej godziny — te­
lefon milczy. Próbuję dodzwo 
nić się .do reklamacji — 92: 
numer beznadziejnie zajęty 
przy każdej próbie połączenia 
się. Telefonuję do biura nume­
rów 93: — Niech pan dzwoni 
pod numer kontrolny 58494 — 
słyszę radę.

Ale numer 58494 okazuje się 
równie zakorkowany, nie po­
magają wielokrotne próby, 
ponawiane co jakiś czas. Cóż, 
pozostało czekać na zamówio­
ne połączenie — w zwykłym 
trybie, bez zgłaszania rekla­
macji.

Czekanie trwało długo. B a r-
d z o długo, 
zostałem w 
ny, ani też

Po prostu nie 
ogóle połączo 
nie usłyszałem

ani słowa wyjaśnienia w rodzą 
ju: „Połączenie nie może 
dojść do skutku, bowiem linia
jest uszkodzona”, albo 
nent sie nie zgłasza”.

Słowo daję, nie wiem

,abo-

co to
wszystko miało znaczyć. 
Zwłaszcza, iż świeżo czytałem 
o przodowaniu w kraju poz­
nańskich łącznościowców...

(pż)

Muzyczny atlas świata; 14.45 „Błę­
kitna sztafeta”; 15 Gwiazdy „Olim­
pii”; 15.20 Konc. muz. romantycz­
nej; 17.15 Aud. aktualna K. Pierz- 
chlewicza; 17.25 „Wybitni artyści 
Poznania” — J. Kurczew^ci; 17.55 
— Radioexpress; 18.05 Robert Max-
well — harfa 
18.20 Widnokrąg 
pinie, refleksje

i jego orkiestra: 
— wydarzenia, o- 
ze świata nauki

19.15 Język- angielski; 19.30 Z cy­
klu: „Pan X przedstawia”; 21.16 
„Z nagrań solistów zaproszonych 
do naszego studia”: 21.30 Reportaż
literacki Małachowskiego z
NRD; 21.50 Przypominamy Lucien- 
ne Delyle; 22.33 Reportaż pt. „Spo­
sób na grzeczność”; 22.48 „Zatań­
czymy”; 23.10 „Międzynar. Trybu­
na Kompozytorów — Paryż 71”.

WIADOMOŚCI: 5.30, 6.30.
8.30. 9.30, 12.05, 14, 16, 19, 22,

PROGRAM ni: UKF 66,62 
oraz fale krótkie pasma 20, 
i 49 m; 7.50 Mikrorecital Ł.

teiną sprawę 
Im dalej od

dla przedsiębiorstwa.
miasta zlokalUo- "

będzie wysypisko, tym bardziej 
wzrosną koszty wywozu; za ka^y 
dodatkowy kilometr będzie trzeba 
płacić. Najlepszym wyjściem było 
by wybudowanie w Poznaniu spa­
larni śmieci. Na taki koszt miasto 
na razie pozwolić sobie nie może. 
Natomiast interesujący wydaje się 
projekt, przystosowania do spala­
nia śmieci jednego kotła w nowo 
powstającej elektrociepłowni na 
Karolinie.

A tymczasem śmieci przyby-

liiian
WIZO REM
ŁADU

wa. Dla sprawniejszego ich wy 
wozu z podwórzy, na osiedlach 
Rataje i Winogrady MPO usta 
wiło 300 dużych pojemników. 
Projektuje się również wpro­
wadzenie, przede wszystkim na 
terenie szpitali, gromadzenia 
odpadków w workach papiero 
wych, co ma znacznie ułatwić 
wywóz śmieci.

MPO dba także o czystość
ulic w naszym mieście, 
tym zakresie poczyniono 
le usprawnień. Mimo to 
ganizowane w tym 
„pogotowie czystości”,

I w 
wie- 
zor- 

roku 
któ-

re w godzinach od 10 do 
18 usuwa zanieczyszczenia z 
głównych arterii, jeszcze chyba 
nie w pełni zdaje egzamin. Nie 
nadąża bowiem z oczyszcza­
niem głównych ulic i placów, 
choć powinno tak działać by 
osiągać w tej dziedzinie jak 
najlepsze rezultaty.

Ostatnia sprawa to kosze 
uliczne. W mieście jest ich spo 
ro. Jakie? Właśnie w tym sęk, 
że część z nich jest brzydka,
odrapana, a wiele zniszczo-
nych. Zdarza się też, że mimo 
przepełnienia nikt w ciągu 
dnia ich nie opróżnia. A szko­
da, bo sprawne opróżnianie ko 
szy ma także wpływ na czy­
stość miasta, (an)

7.30,
23.50.

MHz 
31, 41 
Prus;

8.05 Mój magnetofon; 8.35 Muzycz­
na poczta UKF- 9 „Żółta taksów­
ka” — pow.; 9.10 Józef Haydn — I 
Konc. organowy C-dur: 9.30 Nasz 
rok 72-gi; 9.45 Seat w różnych sty-
lach; 10 Język niemiecki; 
Stary i nowy rock and roli
Wszystko dla pań; 
bione dni” — ode. 22

11.45

10.15
: 10.35 
„Zag”-

12.?5 Za kie'
równicą; 13 Na koszalińskiej an­
tenie; 15 Telehistorie, czyli rzecz o 
telekomunikacji — gawęda; 15.10

* Fotografik poznański, Ma­
ksymilian Myszkowski, otrzymał 
nagrodę rzeczową na Międzyna 
rodowym Salonie Fotograficz­
nym „Homo 72" w Legnicy. Na 
grodę przyznano za fotogram 
pt. „Koncert". Gratulujemy, (c)

O W kinie „Pałacowym" roz-
poczyna się dzisiaj tydzień fil­
mów dziecięcych, organizowany 
przez Centralę '
wych „Filmos" 
twórni filmów

Filmów Oświato- 
oraz kilka wy- 
krótkometrażo-

wych. Pokazy potrwają do 4 
czerwca, a seanse odbywać się 
będą codziennie o godz. 13 i 
15.30. Przewidziane są także 
konkursy rysunkowe z nagroda­
mi.

® W Puszczykowie odbyło się 
w minioną niedzielę III spotka­
nie nauczycieli i uczestników kur 
sów esperanto. M. in. wygło­
szono prelekcję o walorach tu­
rystycznych Wielkopolskiego 
Parku Narodowego. Spotkanie 
wypełnił także program artysty­
czny, wykonany w języku espe­
ranto przez młodzież szkolną 
oraz członków Polskiego Związ 
ku Esperantystów. Było też czyn 
ne stoisko z wydawnictwami es- 
peranckimi. (c)
• Za rzetelną i ofiarną pracę 

wielu pracowników Poznańskie­
go Przedsiębiorstwa Transporto 
wego Budownictwa otrzymało 
— z okazji Dnia Budowlanych 
— odznaczenia i wyróżnienia. 
Złoty Krzyż Zasługi otrzymał 
Józef Palczewski, 10 pracowni­
ków otrzymało srebrne, a 7 brą
zowe. Ponadto 61
wręczono 
kierowca", 
wyróżniono 
Odznakami

odznaki
kierowcom
„Wzorowy

Kilku pracowników 
także Honorowymi 
za Zasługi w Roz-

woju Województwa Poznańskie­
go, Honorowymi Odznakami
Poznania oraz odznakami za-
służonego dla Budownictwa i 
Przemysłu Materiałów Budow­
lanych. (a)

Ostatnie przygotowania
Za niespełna dwa tygodnie nastąpi otwarcie 41 Międzynaro­
dowych Targów Poznańskich. Przygotowania więc trwają o- 
becnie w całej pełni. Każdego dnia przybywają z różnych 
stron świata eksponaty. Ruch panuje także na samych tere­
nach targowych, na których przeprowadza się kosmetykę u- 

rządzeń zielonych, odświeżania pawilonów itp.

Wyróżnienia 
najlepszych w CPN

Omówienie dotychczasowych osią 
gnięć i zamierzeń było głównym 
tematem akademii z okazji Dnia 
Chemika, zorganizowanej wczoraj 
w Poznańskim Przedsiębiorstwie 
Obrotu Produktami Naftowymi 
CPN w Poznaniu.

Przedsiębiorstwu temu podlega 
20 zakładów hurtowych i 92 stacje 
benzynowe. Za najlepiej pracujący 
w 1971 r. skład dystrybucyjny uzna 
no zakład w Ostrowie, a za najlep 
szą stacje benzynową — placówkę 
w Antoninku, które otrzymały pod 
czas akademii proporce przechod­
nie.

Dowodem uznania były też licz­
ne wyróżnienia dla przodujących 
pracowników. Złotym Krzyżem Za 
sługi odznaczony został kierownik 
składu hurtowego w Kościanie — 
Bogdan Ziółek, 3 pracowników — 
Honorowymi Odznakami za Zasłu­
gi w Rozwoju Województwa Po­
znańskiego, 5 — Honorowymi Od­
znakami Poznania, 4 — odznakami 
„Zasłużonego Przodownika Pra­
cy”. a 13 — „Przodownika Pracy”.

(b)

Na ukończeniu znajduje się 
hala włoska. Jej powierzch­
nia wystawowa wynosi 3500 
m kw. Gotowa będzie za kil 
ka dni. Przy budowie hali 
zatrudnione były grupy mon-
tażowe poznańskia i włoskie.

Społeczna działalność 
na „Osiedlu Młodych"

Spółdzielnia Mieszkaniowa „Osiedle Młodych” jest inwe­
storem budującego się w naszym mieście osiedla na Rata­
jach. Pierwszy dom oddany hył do użytku w 1967 r. Obecnie 
na osiedlu mieszka około 36 000 ludzi.
Osiedle buduje załoga Poz­

nańskiego Przedsiębiorstwa Bu 
dowlanego nr 2. W zeszłym 
roku na planowane 1425 miesz

Czterodniowy przegląd 
harcerskich sprawności

W minioną niedzielę zakończył się 4-dniowy Zlot Przodow­
ników Harcerskiej Służby Polsce, który odbywał się nad Je­
ziorem Maltańskim. Podczas zlotu odbyło się szereg imprez 
sprawdzających przygotowanie harcerzy do nadchodzącej 
Akcji Letniej — 72. W zlocie brały udział drużyny pionu 
starszoharcerskiego.

W sobotę odwiedził cztery harcerskie zgrupowania sekre­
tarz KW PZPR — Jan Pawlak, który w towarzystwie ko­
mendanta Chorągwi Wlkp. ZHP — hm Bohdana Siciarza 
obejrzał kilka imprez. W tym samym czasie harcerzy z dru­
żyn artystycznych, odbywających przegląd zespołów wokal­
nych, odwiedził w Osiedlowym Klubie „Na Skarpie’’ na Ra­
tajach, członek Rady Głównej Przyjaciół Harcerstwa — Je­
rzy Kusiak.

O specjalną nagrodę „Srebrnej Szyszki” walczyli podczas 
zlotu członkowie drużyn turystycznych. Zdobył ją zespół 
turystyczny z Ostrzeszowa. Blisko 50 zespołów wzięło w so­
botę udział w Chorągwianych Manewrach Techniczno-Obron- 
nych. W specjalności „Czerwonych Beretów” najlepszy oka­
zał się zespół hufca Poznań-Grunwald, w Młodzieżowej 
Służbie Ruchu zwyciężył Konin, a wśród drużyn Służby Zdro­
wia zespoły hufców Grunwaldu, Ostrzeszowa i Konina. Naj­
lepsi „lotnicy” przybyli z Trzcianki, a strażacy z Szamotuł, 
Śremu i Leszna.

Podczas turnieju Młodzieżowych Kręgów Instruktorskich 
zwyciężyła poznańska „Błękitna Czternastka”, (hł)

kań dla członków spółdzielni, 
oddano do użytku 1560. Po­
nadplanowe mieszkania wyko­
nały brygady młodzieżowe pod 
patronatem ZMS. W 1971 r. 
ukończono także budowę 9 lo 
kali usługowych, w tym Klub 
Osiedlowy.

W tym roku członkowie 
„Osiedla Młodych” mają otrzy 
mać 1435 mieszkań. Takie są 
założenia, lecz dzięki zobowią­
zaniu załogi PPB nr 2 wszystko 
wskazuje na to, że będą one 
przekroczone. W budowie znaj 
duje się także wiele obiektów 
tzw. towarzyszących, m. in. żło 
bek, przedszkole i pawilon han 
dlowo-usługowy.

Sporo uwagi poświęca się w
tej spółdzielni konserwacji
istniejących budynków. W

Album muzyki uniwersalnej.- 15.35
Rękopisy St. Żeromskiego;
Powracająca melodyjka „Oda

15.50 
do

Billy Joe”; 16.15 G. Bacewicz — 
V Sonata na skrzypce i fortepian
16.30 Pocztówka dźwiękowa z 
drytu; 16.45 Nasz rok 72-gi; 
Quodlibet, czyli co kto lubi; 
„Żółta taksówka” — ode, 18;

Ma- 
17.05 
17.30 
17.40

W kręgu jazzu; 18.05 Momenty mu­
zyczne; 18.10 Analizy i syntezy; 
18.35 Mój magnetofon; 19 Pisarz 
miesiąca — J. Putrament- 19.15 Po­
jedynek kompozytorów — M. Le­
grand i B. Bacharach; 19.45 Polity­
ka dla wszystkich; 20 Nowe, now-

— „Fircyk w zalotach”: 9.55 — J. 
polski dla kl. V—VI — O miejsce 
wśród ludzi (koleżeństwo): 10.30 — 
„Świat Henry Orienta” — fab. film 
USA; 12.45 i 13.55 — Przysposobie­
nie rolnicze „Lustracja nraktycz- 
na w zespole Przysposobienia Rol­
niczego; 15.20 — Politechnika TV — 
Matematyka I rok — „Funkcje uwi 
kłane” cz. II oraz „Wzór Taylora 
dla funkcji dwóch zmiennych”: 
16.30 — Dziennik: 16.40 — Prze­
mysł. struktura, ludzie: 17.05 — Pa

1971 r. wykonano ponad 8751 
napraw na kwotę 1 min zł.

Spółdzielnia wprowadziła na 
osiedlu nową strukturę samo­
rządu mieszkańców, polegają­
cą na zdobyciu przez niego sze 
regu uprawnień, m. in. w za­
kresie prowadzenia społecz­
nych kontroli, reprezentowania 
interesów lokatorów oraz decy 
dowaniu o wielu sprawach ca 
łego osiedla. Forma ta zapo­
czątkowana dwa lata temu zda 
ła w pełni egzamin. „Osiedle 
Młodych” może też poszczycić 
się szeroko prowadzoną dzia­
łalnością społeczno-wycho­
wawczą. Na koniec 1971 r. dy 
sponowała ona 23 placówkami, 
w których odbywały się co­
dzienne zajęcia dla dzieci i biło 
dzieży, a także dorosłych. Naj-

norama Lubuska; 17.25 TV
Ekran Młodych; 19.10 — Przypomi
namy, radzimy; 19.20

sze i najnowsze; 20.40 O. Jefre-
mow — gawęda; 20.50 Muz. polska 
— muz. europejska; 21.30 Przedsta­
wiamy kwintet Jazz Corriers; 21.40 
Na poboczu wiejskiej polityki — 
felieton: 21.50 Opera — K. M. We­
ber „Wolny strzelec”; 22.08 Śpiewa 
— Javier Solis; 22.15 Powieść w 
wyd. dźwięk. „Pan Woładyjow. 
ski” — ode. 15; 22.45 Kwadrans 
piosenki francuskiej; 23 „Pieśń o 
Hajawacie” — poemat Henry W. 
I.ongfellowa; 23.05 Muzyka nocą: 
23.50 Śpiewa Oscar Carboni.

WIADOMOŚCI: 5, 6.30. 7.30. 8.30. 
10.30, 12.05 15.30, 17. 18.30. 22.

TELEWIZJA
WTOREK — PROGRAM I: 9 — J. 

polski dla kl. I lic. — Fr. Zabłocki

i Dziennik: 
Orienta” — 
„Silyissima

20.05
— Dobranoc 

,Świat Henry
fab. film USA: 21.50 — 

— Sy1via Vartan”;
22.40 — Dziennik i wiadom. sport.
23.10 — Politechnika (powt.).

PROGRAM II: 17.20 — Świat 
kamerze naszych reporterów — 
kamerą przez Finlandię; 17.45

Z

„Wieś jaka jest” —/program pu­
blicystyczny; 18.15 — Kryptonim 
„N”; 18.45 Język francuski; 19.20 — 
Dobranoc i Dziennik; 20.05 — 
„Glob”: 20.35 — „Złączone głosy” 
— spotkania z Chórem Akademii 
Medycznej im, T. Tylewskiego w 
Gdańsku: 21.05 — 24 godziny; 21.15 
— Język rosyjski: 21.45 — Słowni­
czek do Kina Warsji Oryginalnej; 
21.55 (Kolor) — Kino Wersji Orvfci- 
nalnej — „Arsen Łupin” — ode. I.

Moment wyładowywania eks­
ponatów targowych.

Fot. (2) — K. Przychodzki

svgna
Tel. 657-18, godz 8.30—15 |

® Proszę o umożliwienie wypo­
czynku osobom starszym i inwali 
dom. Na Osiedlu Świerczewskie­
go między ulicami Szamotulską, 
Świt, Grochowską i Świerczew­
skiego brak ławek pisze pani 
K. W.

9 Od roku 1969 czekam na wy­
mianę zniszczonych okien, które 
we wszystkich innych mieszka­
niach wymieniono. W listopadzie 
1971 r. kierownik ADM — nr 3 przy 
ul. Rolnej 8 przyrzekł, że osobiś­
cie dopilnuje tej sprawy. Ostatecz 
nie miało się to odbyć w marcu
br. Mimo moich monitów nadal
czekam na stolarza. Czyżby termin 
trzech lat był za krótki na wy­
konanie tak drobnych prac — py 
ta lokator Marian Małecki z do­
mu przy ul. Wspólnej 59 m. 8.

© W blokach nr 46 do 56 przy 
ul. Jaworowej od kilku lat na III 
piętrze nie są myte okna.

większa 
młodych 
cieszą się 
takie jak 
graficzne

popularnością wśród 
mieszkańców osiedla 
kółka zainteresowań 
np. plastyczne, feto- 
i filatelistyczne. Z

A Wojewódzki Zarząd Kin w 
najbliższym czasie zlikwiduje 
ogródek przy ul. Chełmońskiego 
21 i pokryje jego powierzchnie 
płyta betonowa. Ma to umożliwić 
utrzymanie terenu wokół posesji 
w należytym porządku.

Czyżby jednak ogródka nie moż 
na było utrzymywać należycie?

▲ Terenowy Zespół Usług Pro­
jektowych z al. Stalingradzkiej 30 
nie prowadzi sprzedaży dokumen­
tacji domku jednorodzinnego 
KB-4 — 1.1.1.2/42 oraz projektu 
budynku gospodarczego KB-4-4-7- 
6'5. W Prezydium Wojewódzkiej 
Rady Narodowej — Wydział Bu­
downictwa. Urbanistyki i Archi­
tektury można kupić proiekty „na 
bliźniaczy” budynek mieszkalny 
G-2-8-/69/70 „Monika”. Wybrane 
przez zainteresowanych projekty 
budynkóy/ mieszkalnych i gospo­
darczych przysyła za zaliczeniem 
pocztov/ym Centralna Ośrodek Ba 
dawczo-Proiektowy Warszawa, ul. 
Wierzbowa 9.

wszystkich form tej działal­
ności skorzystało około 10 000 
Uczestników.

działalność ubiegłoroczna 
oraz kierunki pracy w tym ro­
ku omawiane są dzisiaj na wal 
nym zebraniu przedstawicieli 
członków spółdzielni, (a)

Obniżenie 
ciśnienia wody 
Zarząd Dróg, Mostów i Ziele­

ni w Poznaniu zawiadamia, że
w związku z przebudową 

okresiewęzła nastąpi 
od 3 czerwca godz. 22 do

W

INFORMUJEMY
Galeria „Akumulatory 2” zapra­

sza dzisiaj, godz. 20 (ul. Zwierzy­
niecka 7) na odczyt A. Kostołow- 
skiego pt. „Próba wartościowa­
nia”.

Terenowa Organizacja Emery­
tów Związku Zawodowego Kole­
jarzy, wspólnie z organizacja w 
Pile urzadzaja dzisiaj o godz. 16 
snotkanie w Domu Kolejarza przy 
ul. Marchlewskiego.

4 czerwca br. godz. 18 obniże­
nie ciśnienia w sieci wodocią­
gowej z możliwością całkowi­
tej przerwy w jej dopływie do 
wyższych kondygnacji w dziel 
nicy .Jeżyce.

W związku z powyższym pro 
simy wszystkich zainteresowa­
nych mieszkańców i zakłady 
przemysłowe o poczynienie 
odpowiednich zapasów wody.


